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Paski na str. tekn’ o 100*/, dro­
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po 1 Mk. tłustym  diukiem . 
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zam iejscowe €.000 Mk-
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Przed koifersneją w Spaa. W ielkie straty bolszewików.
Cała prasa zagraniczna odnosi się do bliskiej 

już konferencji w  Spaa z mniej lub więcej skry­
wanym  pessymizmem. Powszechnie, panuje zdanie, 
źe nie sostała ona należycie przygotowana, gdyż 
państwa uczestniczące straw iły czas ubiegły od 
narad w  San Remo raczej na sporach, niż na 
wspólnem omawianiu ważnych Kwestji programu. 
Przedewszystkiem  zaostrzyła się bardzo różnica 
zdań m iędzy A nglją  i Francją, którą złagodziła 
czasow o konferencja w  San Remo.

Francja odczuwa boleśnie rozm yślne cdsunię- 
cie je j na drugi plan w  Azji. N iekiedy, tu i ówdzie, 
odczuć można było w  prasie francuskiej nawet 
pewne zadowolenie z n iepowodzeń angielskich na 
bolszewicko-tureckim  froncie wschodnim, poakre 
ślano osamotnienie A r g l j i  w  A zji, gdzie przecie 
Francja popierać je j nie ma interesu. Rozgoryczy ła  
frarcuską opinję do najw iększego stopnia sprawa 
odstąpienia Mossulu Anglji. Z  lego  powodu dzien­
niki francuskie przypom inają też rozczarowanie 
francuskie z  powodu Palestyny. - i z przekąsem 
w ym aw ia ją  Anglji, że gdy  w ojska francuskie bro­
n iły  w  Europie Londynu, w  A z j i  w ojska  angiel­
skie za jm ow ały coraz to now e terytorja, by ich 
później nie oddać. Pertinex z „E cho de Paris" 
wspomina jednak, że i dziś m oźnaby krzyw dę na­
prawić, czyniąc Francji pewne ustępstwa w  A fryce.

Drugą kwestją drażliwą była różnica polityki 
obu państw w obec N iem iec. Francja dążyła do 
zupełnego ich zgniecenia, Anglja , dla której N iem cy 
mniej są niebezpieczne, prowadziła tradyc onalną 
od w ieków  politykę ochraniania Niem iec. Polityka 
ta ju ż niejednokrotnie dała się Polsce w e  znaki; 
wystarczy nam prźeczytać historję Gdańska, lub 
przypom nieć dyplom atyczne rokowania i nadzieje 
1863 roku.

Zasadniczo odmienne rów nież było stanowisko 
obu państw w obec Rosji. Francja prowadziła poli­
tykę prostolinijną, zwracającą się przeciw  bolsze­
w ikom ; A n g lja  na dw a pola równocześnie stawki 
rzucała, a wchodząc pierwsza w  rokowania z L i- 
tw inewem , zapewniła sobie uprzyw ilejow ane sta­
now isko w  układach ekonomicznych.

Jednak, m imo te zasadnicze różnice zdań, o- 
pinja obu państw zdaje sobie sprawę, że współ­
praca i porozumienie się jest konieczne dla zape­
wnienia bezpieczeństwa i pokoju w  Europie. Naw et 
tak niechętny Francji na ogó i „Manchester Guar­
dian* twierdzi, że do porozum ienia dojść trzeba, 
a zatargi są tylko w iną rządów , a nie łudów ; za­
razem jednak z  cudowną obłudą przypomina Fran­
cji, że wszelkie kwestje terytorjaine, pola naftowe, 
koncesie i mandaty sa rzeczą „drugorzędną* i nie 
pow inny być powodem  do niezadowolenia.

Po usunięciu się Am eryki, projektowane przy­
mierze anglo-franko-am erykańskie rozpadło się, na­
stępnie Anglja  usunęła się również od wejścia 
w  przym ierze anglo-lranko-belgijskie, idąc za przy 
kładem Am eryk i i um yw ając ręce od wszelkich 
spraw europejskich, w  które je j interesy, na razie, 
nie są wmięszane.

Z w ażyw szy , że W ło ch y  energicznie domagają 
się rów nego ich traktowania, i w ysunęły jako „m e­
m ento" dla koalicji, w łaśnie w  obecnej chwili, o- 
sobę germ anofila G iolittiego na w idownię, w idzim y,

Odparcie gwałtownych ataków- Przerwanie frontu bolszewickiego pod
Bielanami.

i ,

Warszawa (Pat.). Komunikat sztabu generalnego 
z 26. bm. Zacięte ataki bolszewickje na całym froncje 
wschodnim dochodzą do wysokir-go napięcja. Njeprzy- 
jaejel korzystając ze swej przewagi liczebnej j ope­
rując masami kawalerji, dąży za wszelką cenę do o- 
siągrięcii rezultatów decydujących.

Silne walisi jakie od kjEku dnj toczą sję w  rejon je 
jeziora Meszuszol zakończyły brawurową akcją od­
działy J, dywizji Ijtewskc-bjałoruskjfcj grupy gen. 
Rzadkowskiego. Przecjwnjk na tym odtepikir został! 
rozbjty j wyparty zo swojck pozycjj Zdobycz nasza 
trzydzieści kilka karabjnów maszynowych j kjlkaset 
jeńców. O zaciętości walk świadczyć może fakt że 
w  znanych tylko watkach o posiadanie miasta Czernj- 
ca W ielka bolszewicy utracił; 600 zabitych, Podkreśljć 
należy wspaniałe współdziałanie naszej artyłerjj któ- 
jra z brawurą wyjeżdżając na odkryte pozycje zadała 
nieprzyjacielowi n a d zw ycza jję żk je  straty.

W  rejonie Bobru jcka oddziały nasze uprzedzając 
kontrakcję przeciwnika dokonały wypadu wzdłuż szo­
sy mohyliwskiej, rozbiły pu% piechoty njeprzyjacjel- 
skiej i  zniszczyły mosty.

Dzielne oddziały grup-y poleskiej w  zmaganjach 
z wiełekroć przeważającymi sifamj njeprzyjacjela od 
kilku dni broniły mu dostęipu do Mozyrza j Kaljn- 
kowjczl Na punkty te zrastały7 przez dowództwo wojsk 
czerwonych skierowane wyborowe jednostki piechoty 
i  kawalerii. W  atakach brały udział fpecjalne uddzjały 
komunistów i obooplemdeńców. Wojska nasze w y­
trwały na swoich stanowiskach aż do nadejścia re- 
zerw  i wtedy (gen. Sikorski przeszedł do (zdecydowanej 
kontrakcji. Opór nieprzyjacjelskj został złamany na 
linji między Pryprcją a torem kolejowym Rzeczyca-Ka- 
-lenkowjcze, ptrzyczem zdobyliśmy ki’kanaścje kara- 
binów maszynowych i znaczny materiał wojenny W  
ciągu całodziennych walk bolszewicy utracjlj w  za­
bitych z górą 2000 W  wałkach tych został ranny 
jeden z najdzielniejszych ofioerów grupy poleskiej 
major jazdy Jaworskj. Na południe od Prypec‘ 22 
pułk piechoty dokonał śmiałego wypadu wzdjuż toru 
Kolejowego w  kierunku na Owrucz, g iz js  rozbił gru­
pujące się siły nieprzyjaciela. W  wypadzje tym hu­
raganowym ogniem aitylerji nieprzyjacjelskjej został 
zniszczony nasz pociąg pancerny "Generał Sikoi skj“

Konna armja Budj.ennsgra, której udało sję zająć 
Jemjkzyn na północny wschód od1 Zwiahla starała

się w  ciągu dnia wczorajszego rozszerzyć swoje po­
wodzenie, bohater Jej jednak opór naszych wojsk w -  
szachował w  dalsze m i y  Wszystkie ataki nieprzyja­
ciela na Jinji rzekj Sh'czc odparto ognjem karabjnów 
maszynowych i artyterji.

Na'koludnjowy wschód1 od Latyczou a udało s ę  
nieprzyjacielowi przejścjowo zająć m. W-°ri.nkę. Ener­
gicznym kontratakiem naszej iS dyw ‘zjj pjechot^ W e- 
renka została odzyskana, njeprzyjacjel wycofał sję w 
ropioenu na wschód tracąc wjelu rannych j zabitych 
Oddziały ukraińskie gen. Pawlenkj przerwały front 
nieprzyjacielski pod Bj-elanamj, zajmując Czomjejowce 
i T.eklówkę.

Pierwszy zastępca szefa sztabu generalnego:
'GULIŃSKI’ gen.-ppor.

Sytuacja r a  frenrfe.
ViarS2&n&. (Pat) Kurjer W arszawski omawia-

wiając sytuację na froncie p isze : Kontro fenzyw a 
bolszewicka na froncie ukraińskim nie osiągnęła 
celu. Arm ja w  porządku i ladzie w ycofa ła  się 
niszcząc n iejednokrotne starającego się przeszko­
dzić odwrotow i nieprzyjaciela. W  rzeczyw istości 
zaś sytuacja na froncie jest pomyślna. Nasza gru ­
pa kijowska, którą nieprzyjaaiel próbował osaczyć, 
z łatwością w yszła  z niebezpiecznej sytuacji w y  
cofując się na nakazane linje. Prawe skrzydło na­
szego frontu na Podolu bez kontaktu z  nieprzyja­
cielem, a w ięc bez zgoła w iększego naporu ze 
strony bolszew ików , cofnęio się na zachód powoli 
i planowo, zatrzym ując się na dawnej linji. D o­
piero w  środę za naszym i oddziałam i posuwali się 
ostrożnie bolszew icy, zajm ując Zm erynkę i W in ­
nicę i wprowadzając tam znow u sow iety i rządy 
kom isarzy. Bardziej na północ opuściliśmy Kozia- 
tyn, Berdyczów , Żytom ierz, Korosteń i Owrucz 
i oparliśmy się o rzekę Sławecznę. W  ten sposób 
odwrót nasz na LTkrainie nie powinien być rozpa­
tryw any jako przegrana Ditwa. B y l to jedyn ie do­
brze w ykonany konieczny ze w zg lędów  strategicz­
nych manewr. Bez porównania w ażniejszą rzeczą 
jest, iż  bitwa na północy rozstrzygnęła się na na­
szą korzyść, o wszelkie próby nieprzyjaciela po­
now nego przejścia do akcji zaczepnej udarem­
niono.

1 error zbójów czeskich .
Bojówki czeskie hulają na pograniczu spisko-orawskim.

rOoroy T a rg .  (Pat) Biuro prasowe komitetu ple­
biscytowego spisko-orawskiego komunikuje: Na 
pograniczu spisko-orawskiem zapanowały stosunki, 

: przypom inające formalny stan wojenny. Po nocach 
| słychać strzelaninę czeskich bojówek, urządzających 
ob ław y za polskimi działaczami i terroryzujących 

' ludność. W  okręgu haligow ieckim  żandarmeija cże- 
! ska wpada do dom ów, w  których mieszkają dzia- 
! łącze polscy, i bije gospodarzy kolbami za to, że 
udzielają im  mieszkań. W  ten sposób obito Jana

Regieca ze S zw abów  Dolnych, oraz Juljusza Bo- 
chniarza z  Haligow iec. B ojów ki czeskie odgrażają 
się otwarcie, źe wszystk ich  obywateli Spiszą, któ- 
rzyby się odw ażyli głosow ać za  Polską, pomor­
dują. W ieczoram i i nocą nikt nie odw aży się prze­
chodzić z Polski na stronę spiską, gd yż  bojówki 
czeskie natychmiast wszystkich wyłapują.

Jeżeli się nie da zapewnić bezpieczeństwa o- 
bywateiom  polskim na Spiszu, to trzeba będzie 
przygotow ać sir na najgorsze następstwa.

V
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ż6 front dyplomatyczny koalicji na konferencji 
w  Spaa nie będzie zbyt silny.

Wprawdzie, jak prztd San Rem o, tak i teraz, 
a  ost-a.niej cnwili, wszyscy starają się złagodzić 
złe wrażenia, i wchodzą na drogę wzajemnych 
ustępstw, jednak jest to zawsze tylko łatanie, 
/■dają sobie z tego sprawę Niemcy, i przygotowują 
się do odpowiedniej ofenzywy. Na szczęście Pol­
ska nie będzie zupełnie oezbronna, gdyż będzie 
m og li osobiście walczyć o swe najświętsze prawa. 
Udział Polski na konferencji w  Spaa jest najwię- 
kszein zwycięstwem, tern większem, że przychodzi 
w  ciężkiej dla nas cnwili. Ustępstwo, które Anglja 
w  tej sprawie uczyniła życzeniom Francji, pragną­
cej mieć na konferencji wiernego sprzymierzeńca 
przeciw Niemcom w  Polsce, jest zdaje się wska- 

ów ką, że jednak układy z Krassinem nie dały na 
razie pożąuanych przez Lbyda  George’a rezultatów'.

b  C.

Kadłubowy rząd-
(Od oasoego Dorespondunta warszawskiego)

W arszawa 25 czerwca 1920.

P. Grabsk}, przedstawiając Nączel likowj Państwa 
do zatwierdzenia listę gabjnetu, pomjeśrjł na njej 
nazwisko p. Pepłowskiego, b. minjstra, jako kje-ow1- 
nika ministerstwa pracy nje porozumiawszy sję z  
nilu uptrzKdaio. P. Poptowsk1 ośwjadczyl Naczelni­
kowi, że roTporządzono się nim bez jego wjeday j 
że kierownictwa nie przyjmuje. Po jjew aż wjeemj-ł 
nister pracy P- Pryistor podał się do dymtejj przeć 
kilrunaptu dni iml, kierownictwo mjnjBterstwa pracy 
objął ze starszeństwa szef sekcji Turowicz.

Prez. Grabski czyni w dalszym ciągu zabjegj ce­
lem pozyskania ludowców do udziału w rządzte^ a 
zaufani jego głoszą ną prawo 1 lewo, zwłaszcza aa 
lewo, że wagóładział ten jest zapewniony. Wska^ 
żują nawet na obecność w  rządzie min. F. Bujaka 
“ ludowca'1. Stwierdzić należy z  całym na< iskjeir że 
wiadomości te, rozpuszczane celowo dla wywołanła 
nieufności Jf łonie stponnjctw centrum j Iew jej są 
rupełnie nieprawdziwe. Mjn. Bujak nje jest człon-? 
kłem ani mężem zaufania P. S. L. Członek stron­
nictwa i  zarządu P. S. L. p. W a k a r ,  któremu za-t 
proponowano tekę pracy, odmówił kategorycznie N‘e 
zrażając się, odniósł się wczoraj prez. Grabskj do 
prezydju-n k’ubu P. S. L. o delegowanie pos. B a b ­
s k i e g o  na wjceminjstra spraw zagrańjczpych Pre- 
aydjum obiecało odnieść się z tą sprawą do klubu. 
Odpowiedź —  jak mnie informują — wypadnje nie­
wątpliwie odmownie.

T R Y L O i M  Ż E R O M S K IE G O .
Stefan żw o u s L 1: Kuszenia Szatana: I. Nąwraceude 

Judasza. II. Zamień. III. Ciiarltas. Nakład T .w a  
Wydawniczego, Warszawa).

Gdy się w  toisae któ1 ego pisarza bardzo uw*el- 
b i —  tern uwielbieniem, które talki często ma w  so­
bie domieszkę kompromitującą —  bywa potem, że 
ni stąd ni zowąd1 po qohu (stwierdza sję u tego 
pisarza "degrynge-adę'?. Takie są kaprysy sądów, 
opartych na t. zw, uczuciu, $0 znaczy na widzimjsję’  
Nai’ vna arcgancja jest irn właściwa, zarówno gdy 
ganią, jak gdy chwalą. Słyszałem takie sądy w łaśn i 
o  ostatniej trylog,! Żeromskiego, która mnje sję w y­
daje 'edną z jego wielkich fal powrotnych. W ydaie 
m l się także, że gdy kto raz pozral i ocenjł Że-om- 
Ekyego jaku fenomen poetycki, nie może już mówjć
0 udaniu się lub nieudanju poszczególnych (utwo­
rów . Tern bardziej, że się tu |ma do czynienia z po- 
wiewiopisarzem. Dramaturgowi może sję udać jedna 
sztuka, nje udać druga, b «  jest to gra o wjetką 
stawkę; potrzeb." ndttyBco talentu, lecz i  szczęścia 
oby ten 'talent. ał anął na swojej własnej wysokośai. 
Powieść nie "wm aga takiego nap^ecja woij twór­
czej; może mieć rozdziały słabsze, bo na większej 
przestrzeni talent zawsze znajd da dość soosobnośe* 
wypowiedzieć się j objaw}*' caHiowjeje. Samotny czy­
telnik powieści ma tęż zawsze więcej czasu j wy­
obraźni, niż ividz w teatrze, trącający lofccjem są­
siada i  zdany na czysto bierne, szybko przemjjające
1 zwykle skażone wrażenie.

Z „łaszcza rodzaj powieści taki, jak] trprawja Że­
romski, osobliwie nadaje sję do tego, by on sję 
iw niej wyjr&Jł, bo też i on tę  formę dla sj ło je przy.

W. toku są pertraktacje o pozyskanie prof un w. 
krakowskiego Wróblewskiego na minjstia sprawie­
dliwości

Pocobno prez. Grabski zamierza utworzyć w  lo. 
nie rządu porozumienie z naczelnem dowództwem, 
radę wojenną złożoną z m i-id rćw  skarbu. Wojny; 
Hoteli i aprovdzacjj, któraby mjała uzgddnjać dzjfa. 
łalność naczeujego dowództwa z polityką wew nejra ią

Wiec cieszyński w  ŁucKu.
W 2tvaw 3 , W  sa7i gimnazjum im. Tadeusza Koś­

ciuszki w  Lucku, odbył się wjec w  sprawje cjęszyń- 
•ekjej, na który przyoył z W arszawy delegowany prze? 
komitet plebiscytowy profesor Tadeusz Uhiua_

Na przewodniczącego wybrano p. fgnacego Ba- 
lńiskjego, zaś na sekreta 'kę p. Rutkowską.

Po referacie p. Uhmy wiec uchwalił.
1) Niezłomnem dążeniem całego narpju polskiego 

jest przyłączenie wszystkich prastarych częśc1 Polskj, 
a mianowicie Pomorza, Górnego j Cjeszyńskjego Ślą­
ska, Spiszą i Orawy.

2) My, mieszkańcy kresów wschodnich Państwa 
Polskiego, najzupełni.j solidaryzujemy się z tem sta­
nowiskiem r  zwracamy sję do naczelnika państwa, 
uejmu i rządu polskiego z gorącem podziękowaniem 
za poczynione prace w  sprawach plebiscytowych j z 
serdeczną orośbą, by na przyszłość nie pominręto 
żadnego momentu, zdążającego do pomyślnego prze­
prowadzenia plebiscytu na tych ziemjach.

Rezolucję powyższą z  entuzjazmem przyjęto.
Następnie wybrany został Komitet Plebiscytowy 

do którego weszło 12 osób. Zebrano doraźną składkę 
na komitet, która wyniosła 4.605 mk.

Wywłaszczenie i przymusowy 
wyicup ziemi na parcelację.

(Od naszego korespondenta warszawskiego).

Vvansawa, 25 paerwca 1920.

(M .) Jak wam donosito), w  najbliższych dniach 
odbędzie się w  sejmie pierwsze czytanje projektu 
usta^yy, wniesionego pjyez postaw W itosa, Rattaji 
i  Kowalczuka o  wywłaszczeniu c przymusowem wy- 
fcupnie ziemi na parcela :ję w  myśl uchwały sejmu 
z  10 lipca 1919 r. Dyskusja bedzie ożyi riona, a mo­
że nawet burzliwa, jeśli można wnioskować o sta­
nowisku prawicy ze słów ks, Lutosławskiego, wy-, 
powiedzianych na konwencie seniorów: “ Uchwała 
sejmowa z  10 lipca zapadła „przypadkową*1 w iększo

stosował. Mówiono nieraz o wadliwej kompozycjj 
jego poszazególnj ch powieści. Zarzut ten oaazu;e 
się dziwnie szkoIaTi/kjm; może go stawjać chyba 
cudzoziemiec, czytający/ jedną ksiazfke tego autora 
“ te nie Poląk, znający całą jego twórczość. Żeromsk. 
jest autorem, który tyle napisał i  talk zajął 1 przejął 
sobą poaską prbijczaość, że nje podobna Polakowr 
przy czytaniu jednej jego książki nje słysz* ć rezo­
nansu i-go  książek innych, zapominać, że njetylko 
każde jego dzieło jest dziełem siebje, ale że 
także wszystkie razem stanowia iedno dzieło. Że jest 
to lawa twórcza, wypływająca z ęego samego wul­
kanu w  różnych erupcjach, tocząca się zwykle cięż­
kim palącym strumieniem, który krystalizuje sję zawt- 
sze w  niebywałej piękności grupach j drogjch ka­
mieniach. Gdy dla porównania weźmje sję podplne 
rozmiarami zbiorowe dzjeło, t. j. dzjeło złożone z 
dzieł Sienkiewjcza, Salzacc Uostojewrkjego. alb.' 
choćby powieści Brzozowskiego, l.tó-y za.zynał w  
tej dziedel ie, jako Żeromskiego uczeń, jndywjdua!- 
nośó dzieła Żeromskiego uderza szczególną mas’/w- 
nosqą i  powiedzjałbym njeforemnoścją, która jednak 
dla nas u tego pisarza jakby .osobny już jego wdz.ęk 
stanowi. Ma on ten przywifej ludzi kochanych, że 
nie ćLciałoby s ę jeń wjdzjeć innymj, pod pewnym 
względem może doskonalszymi, tak bardzo jego .przy­
mioty pisarskie wydają sję zrośnjętemj z tem, co 
w  pierwszej, powierzchowniej instancji krytycznej u- 
oLodzi za wady. Niezdecydowanie w  kompozycji ̂ .gro­
madzenie wielu szczegółów i epjzodów na razje u- 
booznych, aby niespodzianie njektóre z njoh szcze- 
gób.ie pogłębić, zapełnianje ozęsto wjelu kartek dy­
gresjami, świadczącemi o  wjelkjej trudycjj j pracy 
myślidelskiej; romantyczne pokjerowanja wvpadkamj 
po niemal natura iitycznem przygotowaniu; grupo­
wanie kompozycji raczej np. okoio pewnych moty­
wów symbolicznych z martwiej przyrody, njż około

ścią jednego - głosu i  wielkje pytanie, czy Snaiąży ja 
uznać za obowiązującą" (!). Sądzę wjęc, ze będzte 
wskazanem poinformować czytelników Kur jera iwow- 
ski«go“  w  wgóhiyich zoiysach o wniesionym p*ojefe-» 
Q.e.

Art. 1. (w  skrócenia). W  celu uzyskania zapasów 
zjemi na tworzenie włośęjańskjćh gospodarstw r o t  
nycli, powiększani i karłowatych na tworzenie ko- 
krnji robotn nycu  ‘  urzędnjczycm w poDljżu mjastj 
Główny Urzą Zf-mski p/zystąpi pjezwłoczrije do wy­
właszczenia, względnie ■wykupu nieruchomości zjeiu- 
skjćh:

a) parcelowanych samowolnie („d z ik o "); b) na­
leżących do domów panujących; c) nabytych w  ciągu 
ostatnich 10 lat przez osoby, dla których rolnictwo 
nie jest głównym zawodem; d) tych, które w ostat­
nich 5 latach dwukrotnie zniienjły własejejeła (z  w y­
jątkiem dziedziczenja); e) gospodaivwanych niepra­
w idłowo; f) nauwyżek w  majątkach, obfijmuiacych 
więcej niż b0 ha ziemj, w  po w  jatach gęsto zalud­
nionych; g ) nadwyżek w  majątkach, obejmujących 
więcej, niż 180 ha ziemj, a położonych w  wojewódz­
twach : warszawskiem, łódzkiem, kieleckjem; lubel­
ski0 m. białostock.em, w  b. zaborze pruskjm j w  pew­
nych powiatach Małopolski; h) nadwyżek w  mająt­
kach, obejmujących więcej niż 400 ha ziemj na resz­
cie obszaru Rzecuypos eo!ite;.

Art. 2. P r2y  wykupnie ma być stosowana kolej­
ność wedle flyt. 1.; przy braku nieruchomości z iem ­
skiej rzęau wcześniejszego w  powiecie, wykup roz­
poczyna się od rzędu następującego.

Art. 3. Nieruchomości ziemskje, państwowe po­
duchowne, duchowne i fundacyjne wchodzą w  zapas 
ziemi na cela określone art. 1 poza kolejnością

Art. 4. Ponadto służy Gł. Urzędowi Zjemskiamu 
prawo wykupu nieruchomości ziemskjch sprzedawa­
nych w  drodze dobrowolnego lub przymusowego prze­
targu i  wszystkich nieruchomości zjemskjch powy­
żej 25 ha w  wypadkach zmiany (własności przez* 
kupno —  rprzedaż lub zamianę.

Art. 8. Genę wykupnu ustala Okręgowa Komi­
sja Zieinaka na poustawia szacunku przeprowadzo­
nego przy współudziale miajscowj ch rzeczoznawców 
Cena ta nie może przewyższać podwójnej peny tar­
gowej ziemi w  danym okręgu przed 1 Jerpnja 1914.

Art. 11. Wykupiona nieruchomość ziemska ma być 
wolna od wszelkich prywatnych w lerzi teinoścd" j cię­
żarów realnych. Będą one przy oszaco^anju nieru­
chomości ocenione na pienjądze.

Guyby szacunek nieruchomości nia pokrywał 
wszystkjch ciężarów, ulegną one stosunls iwaj redukcj4

ludzi; wyjątków* trajc^owani? zajść erotycznych jak 
również wszystkiego, oo Brzozowcu tan dobrze na­
zwał "zbój.uukiemi zakątkami życja", — j wjelę jn- 
nych tego rodzaju właściwości, to wszystko są ce­
chy, które dla autora ^apewne były j  muofąiy hyć 
wynikami różnycjh więcej lub mnjej azczęśijwyoh zma­
gań się z jego własnemi artystycznemi zadanjamj, a 
więc śladami zwyciastw lub niepowo.łzeń twó-czycb 
lecz dla nas są już tylko objawami wielkiego ży­
wiołu, bo wobec tego pisarza przysługuje nam już 
prawo retrospektywnośtą. “ Błędy** Żeromskiego na­
leżą do tei kategu-ji cech, które późniąj, oderwam* 
od właściwego początku, znajdują naśladowców i  da­
ją pochop do stylizacji, tak jak szekspit manj na- 
śladowa-i *‘błędv'* Szekspira.

Podobnie ma się rzecz z  tem, oo Żeromskiemu 
zarzucano, jako powtarzanie się. Właśnie pewtarza- 
lia  się sa głównem świadectwem cjągłoścj w  calem 
dziele poetow. Szczegome nawet wrażenie wywtera 
takie kią żenić i wracanje do tych samych motywów- 
tajenmie . jak żeby się przyjrzeć lm tod wszyulkjkńi 
stron i przezwyciężyć raz to. oo wciąż njcpokoj na 
nowo. I tak np. ostania pyiogja żcromjkiego jest 
jakby nową jego kampanją przeciw zhi i  jeszcze 
raz pokazany jest beznadziejny, szatany trud który 
już podejmować ftaduski i Judym, a kióry teraz prze­
szedł na Ryszarda Nienaskwgn ricustraszonego ry­
cerza p r z e le j  wolnej Polskp Ryszard nawraca zra ■ 
zu różnych Judaszów, snuje "'szęlaaje plany budp- 
w y i  zbawienia, lecz tu następuje pewne odchylenje 
od uotydiczasowych metod ludzi jego tćTu: aby p- 
rzeczywjstnić swoje zamiar;., Ryszard postanawia 
wpierw zdobyć majątek, a to wikła go w sytuacje 
moralnie niejasne. W  p" moc przychodź "mu szczęścję: 
liljoner robi go spadkobiercą. Co prawdo, jegt to 

miljon.er, który, choć sam szelma; pozna* sję pa 
Idealizmie Ryszarda —  j to jest p fe irw s^  jijespo-
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Francja za sclszecoduwanid &d Niemifiu za ­
płaci Górnym Śląsk iem ?

(Od naszego korespondenta warszawskiego).

W arszawa, 25. czerwca 1920.
(M ) B. prezydent republiki francuskiej R. Poin­

care określa w  „Reve des deux mondes' z 15. 
czerwca w  następujący sposób stosunek Francji do 
sprawy Górnego Ś ląska :

„Francja sama zajmie bez wątpienia stanowi­
sko zdecydowane co do utrzymania 88 art. trak­
tatu wersalskiego (postanawiającego plebiscyt na 
Górnym Śląsku). Jeżeli jednak Francja zrozu­
mie, źe musi rozbierać między wynagrodzeniem 
za swe szkody a plebiscytem na Górnym Slą  
sku, będzie zmuszona glosować za swoim wła­
snym interesem.

jakKoiwiek p. Poincare jest byłym prezyden­
tem republiki francuskiej, nie można niewątpliwie 
stów jego traktować jako zwykłego głosu dzienni­
karskiego. Charakterystycznem w  przytoczonym u- 
stępie jest nie to, że Francja będzie się kieiowala 
własnym ipteresem, lecz to, iż p. Poincare już 
z pewną rezygnacją przewiduje, iż 88 art. trakta­
tu może być wykreślony.

 o----

Rekord „ P a ta " .
Nasż nieoceniony Pat odznacza się powszech­

ną, równą i jawną nieznajomością stosunków tak 
polskich jak i zagranicznych. Świadczą o tern do­
bór i teksty depesz, świadczy przekręcanie conaj- 
mniej 50 prc. nazwisk najbardziej znanych osobi­
stości. Od współpracowników Pata przecie żądać- 
by można minimalnej choćby wiedzy w tym za­
kresie.

W  podanej wczoraj przez Pata depeszy o u- 
konstytuowaniu się stronnictw w  parlamencie nie­
mieckim, sławetna instytucja .inform acyjna' po­
stawiła rekord —  nieścisłości. Na SZBŚĆ nazwisk 
przekręcił Pat zaledwo cztery. Podajemy te w y­
mysły Pata, a brzmienie poprawne umieszczamy 
tłustym drukiem w nawiasie. Pat podał w ięc: Velz 
(ma być Weis, przywódca socjalistów prawico­
wych), Schipper (ma być Schiffer. Schipper —  to 
poseł sjonistyezny z Tarnowa), Petersohn, przy­
wódca demokratów (Petersen), Erkelens (6rke- 
lenz). Oto jeden z tysiąca przykładów niebywałej 
wprost ignorancji i niedbalstwa. A  któż ma się 
w  takich sprawach orjentować, jeżeli nie urzędo* 
we biuro korespondencyjne.
W -AA JWłAZaMdł-itaCŁ AłWjSwto&wAiyrfl1 JftSnlKBC
dziewany pilon nawracania Judarzów, czy też —  jak 
wynika z tytułu trylogji — kuszenia szatana. Bo 
szatan ma w  sobie pewien szczątek anielslkoścj, któ- 
ry  tknięty zarazkiem dobra rozrasta się ćia szatań­
s k a  chorobliwie * groźnje. Z samego tytułu można 
wysnuwać jakby nową w iarę: dobre jest takim samym 
żywiołem, jak zło i ma swoje miejsce w  porządku 
świata, królestwo boże przychodzi często jak zło­
dziej.

Popadłem tu w  interpretację ideologiczną na spo­
sób Literatury Feldmana. Dzielą Żeromskiego wyzy­
wają nieraz do takiej interpretacji, a jednelk nje 
wyczerpuje ona ich doniosłości anj artystycznej anj 
nawet etycznej. Drogi tego autora nie ią tak proste 
i często zdaje się, jakby się gubjły w  pjaśkach lub 
zdążały kędyś jfodzięiiMe. W iedzje go w  pjsanju 
raczej gwiazda polarna i instynkt, njż plan z góry 
jasną ideą określony, lub też poświęca on tak1 swój 
pBan kawaklk po kawałku, gdy ogarnie go  jakaś 
wizja, gdy jakieś szczególniej umiłowane zdarzenja 
uwikłają go w  swoje konsekwencje. Takie jednak 
zboczenia od głównej drogi wynagradzają się po­
tem z jnnej strony. Mam tu na myśli tę część "Z a ­
mieci". gdzie romans Ryszarda z Ksenją potraktowa­
ny jest metodą sienkiewiczowską, którą tak dosad­
nie niegdyś opiął Bruno V Tjnawer:

Niech on jej szuka,
W  tem cała sztuka...

Ale w  tem zwykłem szdkaniu tkwi zarazem gra
0 wielką stawkę" o duszę ludzką. Trzeba jednak
1 tu szczęścia, trzeba żeby Ksenia była dzjewczyną 
na pozór zepsutą, a w  gruncie uczciwą. Gdy ;Za­
m ieć" drukowała się w  odcinku jednego z pjsm co­
dziennych, charakterystyko Kseri wydawała s’ię czy­
telnikom przez dłuższy czas niezdecydowaną: czy u-

Paryż (Pat.). Havas. Konferencja ambasadorów pod j i do Polski w sprawie sądu rozjemczego co do Śląska 
przewodnictwem p. Cambona przyjęła ostatecznie lekst Cieszyńskiego. Po z a tem konferencja oadała sprawo- 
komunikatu, k ióry będzie wysłany do Czechosłowacj zdarte dotyczące podziału floty niemjeckjej,

Niemcy chq nnfcmpźliiiDlć plebiscyt.
Zbrojne napady band niemieckich w G. Śląsku.

Bytom (Pat.). Im więcej zbliża się (ortijn konfe­
rencji w  Spaa, tem bardziej wzmagają się zbrojne na­
pady Niemców na Polaków na Górnym Siąoku W  o- 
statnich dniach było więcej jnkjch1 napadów w po­
wiatach głupc-zyckim, strzeleckim, opolskjm j lublj- 
niecldm, wczoraj zaś pragnęli Njsmcy przy pomocy 
specjalnych bojówek wywołać rozruchy w  powiecie 
bytomskim, w  gminach Karw 1 Szarle. Po zebranjach 
politycznych związku tzw. Htemaplreue Oberschle- 
sfer usiłowała banda niemjecka sprowokować lud­
ność polską śpiewaniem p*e'śnj hakatystycznych j 
wznoszeniem okrzyków przeciwko Polakom. Ludność 
polska znosiła początkowo te zaczepki cbrpljw jej gdy 
zaś prowokacje doszły do czynnych zniewag ro­
botnicy polscy wystąpi"! przecjwko demonstrantom 
i  rozpędzi i jeh na wszystkje strony. Jait zawsze Sj- 
ćherheitswehr pokazała się dopiero po wypadku j 
zaczęła na czele demonstrantów niemieckich goujć j 
aresztować Polaków. Przyszło do krwawych zajść 
w  Karwanie. Jest kilka o s ó d  rannych, w  tem 4 człon­

ków Sicherhcitawehr. Niemcy wystąpjlj do walkj z 
bronią palną i granatu;??* ręcznymj. Wszystkie te na­
pady mają na celu wywoianje c^g legp  n spokoju’ by 
na konferencji w Spaa N^etncy nrogi* przedstawjć, że 
p lebseyt na GOrnysn Śląsku jest na raz-e nem ożljwy 
Trzeba rzekomo naprzód uspokoić kraj przez usun.ę- 
cje okupacji koalicyjnej, a szczególnje wojsk francu- 
skjch i oddać go na dłuższy czas pod rządy angiel­
ski i włos!:*, do których Njemcy, jak to otwarcje już 
dziś oświadczają, mają zupełne zaufanie.

W  ten sposób Niemcy liczą na to, że do plebiscytu 
na Górnym Śląsku w ogóle nie dojdzie, gdyż w  m'ę- 
dzyczasi? wedle ich nadziejj traktat pokojowy pod­
legnie rewizji j zmjanje na korzyść Njemców_ Pjsma 
omawiając tej wzmagające się z .dr.bm każdym na­
pady niemieckie, nawołują do zprganjzowanja sku­
tecznej samoobrony, któraby Niemcom udowodnjła że® 
Górny Śląsk j.est polski i przekonać ich, że napady 
na Polaków nie ujdą im bezkarnie.

Spłaty długów I zaslectaanla aę ’ ia z l ‘
żąda Francja za uznanie rządu sowieckiego.

Lyon (Pat.). Radjo. W  czasie debaty .czwartkowej 
w  Izbie deputowanych nad polityką zagraniczną rządu 
francuskiego Mpljrand oświadczy^ mjędzy j.nnemj: 
Co się tyczy Rosji, dzień, w  którym rząd sowjtckj 
otrzyma charakter rządu, "w którym przyjdzie on do 
przekonania, że niemożliwe jest wchodźjć w usłady 
z rządem drugiego państwa a równocześnie podburzać 
robotników tegoż państwa, jak to czyni w  Anglj1

podburzając tam robotników przeciwko rządów1 _ w 
którym zrozumie, że pierwszym obowbzkjem  rządu 
jest dotrzymanie międzynarouowych zobowiązań, za­
ciągniętych przez poprzednie rządy rosyjskje dzjeń 
ten będzie dla nas miarodajny.

W  sprawie L igi narodów zapewnjł MjUerand ze 
rząd użyj.e wszelkich wysiłków, aby ta idealna kon­
strukcja stała się jak najprędzej rzeczywistością.

CLesi przewidują swą klęskę na Ś lą ­
sku eiesz.t

Morawska Ostrawa. (Pat) Tut. organ socj. 
dem. „Duch czasu11 zam ieszcza artykuł p. t. „Cie-

ratuj.e ją autor z opresji grzechu, czy nie? P y ta n i 
takie nie powinnoby właścjwje powstawać gdyby 
powieści Żeromskiego były traktowane prze*, samego 
autora dramatyczni?, w  tem znaczeniu, że np1. już 
w  samem założeniu pewmego charakteru byłby za­
warty jakiś konieczny i&go rozwój. Tak jednak u Że­
romskiego nie bywa, 'panuje u niego pewna epjcka 
dowolność; autor wyjawia swoje zamiary na raz‘e 
tyłku do połowy, resztę rezerwuje do swego rozpo­
rządzenia, aby każdej chw fi móc pokjerować losa­
mi i  nawet charakterami swych postacj tak, jak tego 
bęuzie wymagała godzina wielkjego natchnjenja. Daw­
niej taką technikę uważano za błędną lub niekon­
sekwentną; dziś ekspres jon izm przynajmniej eod tym 
względem usunął wiele przesądów i  godz1 sję to 
przy każdej sposobności osobno wyłuszczać.

Z łaski autora została więc Ksenia Uratowana 
a przez nią zrehabilitowała sję ponjekąd pokrewna 
jej Tatjana z "Urody jwsmf, którą Rozhielti napróz. 
no nawrócić usiłował. W  Kseń* udało sję nareszeje 
Żeromskiemu natrafić na tę mi.iszanjraę pewnych wła­
ściwości kobiecego typu, której już w  poprzednjch 
próbach poszukiwał chociaż oczywiście ma ona tak­
że różne rysy nie typowe, lecz indywidualne. W y­
daje się, jakby autorowi zależało szczególnie na tem 
żeby ten typ ocalić.

Następują jeszcze dalsze dowolności, świadczące 
również o tej jakby dążności do ocalenia: gdy Ry­
szard umarł i Ksenia jest znowu bPską [grzechu, spa­
da na nią nagle śmiertelna choroba f  njby upjór Ry­
szarda odwołuje ją do grobu. Podkreślam te momenty 
bo pamiętam, że i.ieraz ubolewano nad temi dowol­
nościami u Żeromskiego j robjono mu nawet z jeh 
powodu patrjotyczn? wyrzuty; np za to, że w "R ó­
ży "  Dan zbawja ojczyznę rie mocą jej własnych sił 
lecz wynalazkiem zzewnątrz przy; iJ:ionym_ Zawsze 
uw ażalem takie wyrzuty za naiwne, jakkolwiek w y­

szyńska tragedja11, z którego przeb.ja się n iesły­
chany pesymizm. Autor artykułu tw ierdzi, że w inę 
niepowodzeń czeskich w  kwestji cieszyńskiej p rzy­
pisać należy przedewszystklem  smutnej rywalizacji 
pom iędzy drem Kram arzem  a drem Beneszem na

rażała się w  nich w  sposób wzruszający wiara w 
jakby realną doniosłość tego, jak Żeromski zdarze­
niami w  swojej S.fciążce pokjeruje.

W  ostatniej części, w  "Charitas*. uderza pysz­
na charakterystyka prawdziwej kanały malarza Sn‘- 
cy, z którego wojna wydobyła na wierzch najgor­
sze instynkty, nadając im godność i znaczenjy zw ra­
cam uwagę na chwile zachwytu śnicy samym sobą; 
znany sposób Żeromskiego, by każdemu charakte­
row i udzielić jak najwyższej formy samopoczucja. 
tutaj jest zupejłnie na miejscu. Antagonistą Snjcy 
staje się ojciec Kseni, stary Granowskj, z  początku 
również kanaljowaty aferzysta, lecz potem dzfedzb 
majątku i idei Njenaskjego. Zjamo zmarłego jdea- 
listy, które padło na rę jałową jna pozór SKałęy 
wydaje dzjjyny kwiat: charitas, spóźnjone lecz ge- 
njalne błyskj miłosierdza j rhjłoścj. D.-jeje powolnego 
na^cróceoia się Granowskiego. dzieje kruszenja 
twardej duszy, opowiedziane są poryw ający m u ;^  
my razem z nim drżeć o to, abv jego skarby dla 
Polski nie przepadły. Jeżeli taikje skarby są w  fun­
damentach współczesnej Polski, jeżeli choćby w  stu 
sercach polskich rozgrywają się tragedje sumienja 
tak intenzywne, jak w  "Kuszeniu szatana", to Polska 
zaiste czerpie wielkje sjły z tych njewidzjalnych źró­
deł, które czy to w idzi w  niej, czy tylko wmawja 
W nią ten jej sumień poeta.

Tylko że odróżnienie "dobrego" od “ z łe g o "  jest 
w  dzisiejszem poiskłem żyeju o w jefe trudnjejsr-t 
I mnie się zdaje, że wogóle dziś punkt cjężfcoścj 
spraw etycznych przesunął się z "c z y "  na " c o "  —  
to jest pytanie etyczne brzmi nie: czy robjć? leczf: 
_o i  jak robić? W  tym sensie nowe "Kuszenje sza­
tana" będzie jeszcze do napisania.

Karol Irzykowsk^
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forum paryskiem. Dr. Benesz obawia się wystąpić 
ze sprawozdaniem publicznem o stanie kwestji cie­
szyńskiej, świadczy to o tern, źe niema w tej 
kwestji czystego sumienia. Czesi powinni wobec 
tego być przygotowani na wszelką ewentualność.

G W A ŁTY  KIEMfECKIE NA TERENACH PLEBISCY­
TOW YCH

Olsztyn (Pat.). L ickhauerzy niemieccy urząazbj na 
'dworcu w  Olsztynku napad na poujag jadący z W ar­
szawy do Olsztyna, a w  szczególności na pan^a ks. 
Ludwikową Czartoryską i  p. Sewenę, zonę dyrektora 
finansowego przy komisji mjędzysojusznjczej w  01- 
sztyni':'. Równocześnie w  tym samym wagonie zosjalj 
napadnięci 1 cjężko zranjenj 4 studencj teologjj^ ro­
dowici Mazurzy, jadący z W arszawy do domu.

Pis. Ratti ni Olsztynie.
Olsztyn. (Pat). Do Olsztyna przyjechał nun­

cjusz papieski ks. Ratti, wysoki komisarz Stolicy 
Apostolskiej na terenie plebiscytowym. Ks. Rctti 
powitany został przez członków komitetu warmiń­
skiego.

P̂ssa u premjera.
tSarszaroa. (Pat). „Gazeta warszawska* w  

sprawozdaniu z konferencji prasowej u pana pre­
zydenta ministrów, p isze: Chwila, obecna —  mó­
wił p. Grabski —  wymaga ogromnego skupienia 
ducha, aby podołać koniecznóściom naństwowym. 
Zbyt lekceważąco odnosimy się do zagadnień pań­
stwowych, to też rząd me rnoźe jedynie ograni­
czać się do załatwiania kawałków dma do speł­
nienia rzeczy, które życie przynosi, fżąd musi 
mieć plan w  którym powinna być zawarta zapo- 
wiodż, jak mamy postępować, aby wybrnąć z  tru­
dnej sytuacji i utrzymać byt państwa. M oźra to 
osiągnąć tylko przez wytężoną ofiarną pracę i wia­
rę we własne siły. Trzeba wierzyć w  siebie i 
działać. Ty lko  na siebie trzeba liczyć i wierzyć, 
że własną pracą i ofiarą zdołamy państwo utrzy­
mać i swoje cele osiągnąć

Wiesław Chrzanowski ministrem han­
dlu i przemysłu.

W arszaw a (Pat). „Kurjer warszawski* po­
d a je : Profesor politechniki warszawskiej W iesław  
Chrzanowski przyjął propozycję objęcia stanowiska 
ministra przemysłu i handlu. Urzędowa nominacja 
prof. Chrzanowskiego na to stanowisko będzie 
dziś ogłoszona.

Warszawa. (Pat). „Kurjer warszawski* dono­
si, że prof. Stanisław Wróblewski odmówił przy- 
ięcia teki ministra sprawiedliwości..

KONFERENCJA DELEGACJI 0 0  Sp AA  

Warszawa (Pat.) 'Dziennik i Powszechny"1 poda­
je: W czoraj odbyła się w  rr:i: iste-s^yje spraw zagra­
nicznych ko. feroncja delegac i  do fpaa z udziałem 
przedstawicieli zajnteresowanych mjnjsierstw^ Jak Sły­
chać ogólne kierownictwo defegacj1 obejmuje b. mj- 
rjster spraw zagranicznych Patek.

Mereżhowskij u NaszŁlnika państwa.
Warszawa. (Pat)’ W czoraj o godz. 1\30 zna 

komity pisarz rosyjsk i działacz społeczny Dymitr 
Mereżkowskij przyjęty został na audjencji przez 
Naczelnika państwa.

CZ\ BĘDZIE TANIEJ?

W arszawa P(at.). "Kurjer Polski" podaje, że za 
kilka tygodni przybędą do Pofcfk1 z Angljj towary 
konfekcyjne w  wielkiej iloścj, które zakuyjono obeenje 
znacznie taniej niż poprzednjo, a to z 2 powodów: 
najpierw dlatego, że od 8 tygodni idzje przez Anglję 
fala taniości, a powtóre r  dlatego, że funty szterljn* 
gów  znacznie spadają. Wl ostatnim czasie można 
sl wiierdtie, że znaczr ie stahjaly ryby j mydło. O 25 
proc. staniały już nieruchomości. Drgnęły już także 
wysokie ceny zietri.

— O—

GDnKtSK A  POLSKA  
Gdańsk (Pat.). Dziś rozpoczęły się tu między 

delegatami polskim1 j ddegatamj wolnego mjasta 
Gdańska nowe rokowania w  srrrawaeh kolejowych. 
Ze strony polskiej prowadzi te rokowania szef sekcjj 
<tr.

W  OBRONIE ZŁODZIEJI.

’ Gdańsk W  porcie tutejszym wybuchł strajk zodoi- 
ników portowych. Przyczyną strajku było zaareszto­
wanie przez straż bezpieczeństwa robohJków„ uję­
tych na kradzieży towarów przy wyładowywaniu o- 
krętów. Robotnicy zażądali uwolnień ja aresztowanych 
i  usunięcia z porta straży uezpjeczeństwa. Gdy wła­
dze odrzuciły to żądanie robotnicy rozpoczęlj strajk* 
Kradzieże w  porrfe gdańskim przy wyładowywanju o- 
krętów. towarowych, przeznaczonych dla Polski, przy. 
brałv takie rozmiary, że musiała sję w to wdać koalj- 
eyjna komisja 1 ratunków aa.

STARCIA CZESKO-NIEMIECKIE- 

Pra-ja (Pat.). Krwawe zajścia w  Igtawia oabjjająą 
się w  dalszym ciągu głośnem echem w  całej praskę 
cz-.-skiej i  nicmjeckjej na Czechosłowaczyźnje lak do­
noszą obecnie dziennikj przyszło tam do wymjany 
strzałów z  obu stron. Dzienniki njemjeckje fwjerdzjb 
że wskutek ciemności ostrzeliwał) sję nawzajem' legjo- 
narze czescy, którzy znów rzucają na Niemców w^nę 
za ofiary w  ludziach.

"L idove  N ovi iy“  donoszą, że oburzenie wśród 
Czechów w  lgław ie jest olbrzymie '" z e  oczekują no­
wych zanurzeń w  czasie pogrzebu zabitych dwóch 
żołnierzy. Legjonarze przysięgli, że krew czeska, któ­
ra popłynęła w  Igławje musi być pomszczona. W czo­
raj odbył się w  lgław ie na rynku wiec ludowy, na 
którym ponjm o uspokajających przemowjeń poUtyków 
i publicystów czeskich nje udało sję uspokoję tłu­
m ów czeskich, któfe żądają stanowczo wydania na 
sąd ludowy uwięzionych Niemców, a w  pjerWszej Ij- 
nji uwięzionego burmjstrza Igławy InderKe. W  dnju 
pogrzebu w  całej lg ław ie staną wszystkie fabryk' j 
zamknięte będą wszystkie Mdepy. Na rynka w Igła- 
w ie postawi'i wczoraj źołnjsrze czescy z  powTottem 
szubienicę z napisem: “ Jutro b ę lz je  sądzjł sąd ludo­
w y " .

Ofenzyroa generała UZrangla.
Paryż. (Pat) HavaS. Z Krymu donoszą, źe o- 

fenzywa generała W rangla rozwija się gwałtownie. 
W ojska Wrangla wzięły 10.000 jeńców, znaczną 
ilość armat, 250 karabinów maszynowjrah, 3 po­
ciągi pancerne, kilka tniljonów pudów zboża i wieia 
materjałów kolejowych.

Francja nie nawiąże stosunków p cl iły* 
cznyeh z  sowietami.

Paryż. (Havas) (Pat). Podczas dyskusji nad 
budżetem ministerstwa spraw zagranicznych de­
putowany Lafortt (soc.) krytykował politykę wscho­
dnią rządu francuskiego i domagał się Wznowienia 
stosunków z Rosją. M i 1 1 e r a n d oświadczył na 
to, że rząd pozostaje wiernym dotychczasowej po­
lityce, która odpowiada zarówno interesom jak i 
ttadycji Francji. Cd zaś do stosunków z Rosją, 
Francja uznaje tylko stosunki handlowe Oma­
wiając sprawę Ligi narodów Millerand oświadczył* 
źe rząd francuski staia się ziealizować tę idealną 
myśl.

REZYGNUJĄ Z UKARANIA W ILH ELM A. 

Londyn (Pat.). Havas. Odpowiadając na interpe­
lację w  Izbie gmin Lloyd Georga oświadczył, że wo­
bec odmowy rządu holenderskiego mocarstwa sprzy­
mierzone zaprzestały zabiegów mających ha celu w y­
danie b. cesarza niemieckiego Wjlhełma, któ-ego mjej- 
soe pobytu n i« przedstawia jednak dostatecznych rę- 
kojniy.

FCoroy gabinet niemiecki.
HSSiedeft (Radio). (Pat). Z Berlina donoszą: 

Na wniosek kanclerza Rzeszy Foerenbacha prezy­
dent Ebert mianował gabinet ministrów w  nastę­
pującym składzie : Heintze, wicekanclerz i minister 
sprawiedliwości; Somons, sprawy zagraniczne; 
Koch, sprawy wewnętrzne; Wirth, finanse; Her- 
mens, aprowizacja ; Giesberth, poczta; Groenner, 
komunikacja ; Gessler, obrona krajowa ; Scholtz, 
roln ictwo; Raumer, skarb. Pozostali ministrowie 
mianowanł będą później. Gabinet przedstawi się 
parlamentowi w  poniedziałek.

Z  parlamentu niemieckiego.
Wiedeń. BK. z Berlina (Pat). Parlament w y- 

: brał na piątkowem posiedzeniu 397 glhsami na 
420 posła socj. dmokratycznegó Loebego prezy­
dentem. Loebe oświadczył w  swojej mowie, że 
głównem jego zadan.cm będzie dopilnowanie umo­

cnienia p faw , które parlament otrzym ał wskutek 
now ego ustroju.

Rewizja traktatu pokojowego.
rSauen. (Pat) Radjo. Jak donoszą z Brukseli, 

belgijscy m inistrow ie spraw zagranicznych i w e ­
wnętrznych ośw iadczyli, po powrocie z  Boulogne, 
że na konferencji w  Spaa nie przy jdzie  do rew izji 
traktatu pokojowego. ___

NIEMCY ŻĘDHJA PRZEDŁUŻENIA TERMINU E W A ­
KUACJI STREFY NEUTRALNEJ.

Paryż (Pat.). Havas. Niemiecki "Chnrge> d‘affti|- 
res Mayer złozył konferencji notę rządu r^emieckjegó, 
domagającą się przedłużenia term1 nu ewakuacji stro­
fy neutralnej. Niemcy tłumaczą, iż  ftie toegą tego 
dokonać do dnia 1. lipaa br.

NOWE ŚW IĘTO NARODOWE W E  FRANCJI
Lyon (Pat.). Radjo. Izba deputowanych przyjęte 

projekt ustawy, wedle której święto ku czci Joanny 
d‘Arc ma być świętem narodowem.

W ŁOCHY ZA  NIEZALEŻNOŚCIĄ ALB h n J*

Lyon (Pat.). Radjo. GiolTt1 ośwjauozył w  swojnii 
programie w  kwest,i albańskiej, jż  rząd włoskj nje 
jest za protektoratem nad Aloanją. którą chciałby w i­
dzieć niezależną.

Wieció: pożegnalny dla dr. Jurasza*
W czorajszy wieczór pożegnalny, urządzony 

przez Kasyno i Koło lit. art. dla prof. A. Jurasza, 
przenoszącego się na stałe do Poznania, przybrał 
charakter seidecznej owacji dla zasłużonego pra­
cownika na niwie naukowej i obywatelskiej. Prócz 
zastępu członków Koła lit. art. przybyło na ten w ie­
czór spore grono profesorów uniwersytetu s rek­
torom dr. Machekiem, — wydział lekarski jawił 
się n;emal w  komplecie a nadto przybyli przedsta­
wiciele Czerwonego Krzyża, Komitetu dla obrony 
kresów zachodnich i wielu innych instytucyj. P ierw ­
szy toast na cześć dr. Jurasza, wypowiedział pre­
zes Koła i Kasyna dr. Vogel, podnosząc za­
sługi żegnanego na poi" dzia'alności obywatelskiej,, 
jego wytrwałość w  raz podjętej pracy, rozumny 
optymizm i życzył mu, aby w nagrodę za wierną 
i nieskazitelną służbę dla nauki, ludzkości i aobra 
Rzeczypospolitej wszędzie i zawsze otaczano go 
taką głęboką czcią i serdeczną miłością, jaką się 
cieszył we Lwowie.

Następnie przemawiali prof. dr. S i e r a d z k i  
im. wydziału medycznego, hr. P i n i ń s k i  imie­
niem Czerwonego Krzyża, ks. infułat Z a j c h 0 w- 
s k i im. Komitetu obrony kresów zachodnich, pre­
zydent N e u m a n n im. miasta Lwowa, prof. dr. 
N o w i c k i  im. towarzystwa lekarskiego i R y b ­
k o  w  s k i  im. ar ,y stów malarzy i T o  warz. sztuk 
pięknych, którego dr. Jurasz był przez lat kilka 
prezesem. Następnie red. F  r y  1 i n g  wygłosił go­
rące słowa na cześć małżonki dr. Jurasza, która 
z  rodu Angielka tak bardzo ukochała przybraną 
ojczyznę i synów swych wychowała na szczerych 
patrjotów. P. Stefan K o m o r n i c k i  Wygłosił 
wiersz plebiscytowy swego utworu, poczem rektor 
J u r a s z  w  dluższem, bardzo pięknem przemó­
wieniu dziękując za niesłusznie — jego zdaniem h- 
przypisywane mu zasługi, oświadczył, iż naszemu 
to miastu zawdzięcza, iż z mizantropa stał się fi­
lantropem i wzniósł toast na cześć Lw ow a Na 
zakończenie z  inicjatywy red. Fryhnga złożona
1.700 marek samiast kwiatów do rozporządzenia 
pani Juraszowej.

Cały nastrój wieczoru był oardzo podniosły 
i serdeczny.

Bil wy na południu.
(Od naszego referenta wojskowego).

II.
(v .) Arm5a Bud-ennego zaatakowała z  końcem 

maja środek naszego frontu południowego (tn.ędzy 
Dnieprem a Dniestrem), wykonując główne uderze­
nie dwoma kolumnami na odcinku od Dzjonkowa do 
Białej Cerkwi 1 jedną kolumną na edejnefc pajsyna 

Celem uderzenia było zajęcie b irdżo ważnego 
węzła kolejowego, a mianowi.te stacjj Rozjatyn j roz­
bicie armji pouoLko-wołyńskjej w  2 punktach pa
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fcizy grupy. Gdyby sio Budjer.nemu udało opanowani.; 
Koziatyna, wówczas stł.i artcrjn kornuri''-.acyjna f e e -  
łynka-Róziatyn-Kijów, dalej Koiiatyn-8ardyczóv •Ży— 
to mierz, zostałaby potrzaskaną, a co najważniejsza 
grupa k nowska zostałaby poważni; zagrożona.

B’izko 2 tygod n i: trwały zacięta wałki. Upór sta­
w iła  głów n i: nasza piechota. Sytuacja jej była jednak 
bardzo cjężka ze w zględu  na koni mzność zrezygn o­
wania z frontu łańcuchowego (ty ro ljerek iego ), a SKon- 
fetruowanie go  w postaci gi.t czci, czy węzłów  mnjej 
lub M ecej zw i izańych wzajemnie. Potrzebna była tu 
dla nas Ijczna kawaler ja, ja!5ti rezerw a dla piechoty. 
Tej jednak mieliśmy stosunkowo za mało.

To  też cały ciężar walk spadł na [ i  ichofi. Ka­
waler ja Budionnego, bojąc cię początkowo wykorzy­
stać pewne luki w  naszym froncie i zapuścje sję na 
nasze tyły, uderzała na owe węzły spiec-hoty. Piechota 
broniła się zawzięeje j po bohaterska. Swjadczą o 
tern telegramy iskrowe armji Budjennego, w  których 
donosił on swemu dowództwu, że powierzonego mu 
zadarptenie może wykonać ze względu na hart "n ie­
przyjacielskiej piechoty".

W idocznie nakazano mu 'dalsza bezwzględną wal­
kę, ewentualnie wskazano n o w ą  taktykę, albowiem 
Budjenny podjął nowy atak. Uderzył na wklęsłość na­
szego odcinka między' Lkiłą Cerkwją a Dzjonkowem 
ominął węzły piechoty 1 ścjeżkamj polncmj przerzuejł 
jtiż 31. maja jedną ze swoich tiywicji poza nasz front. 
Dywizja ta, idąc w głąb na północny zachód, z d o ła j 
dotrzeć do l|n,i kolejowej Koziatyn-Berdyczów j Ko- 
źjatyn-Chwastów.

(C. d. nt).

f  Dr. Ledistk 1‘j d n i c r
profesor fakultetu medycznego na uniwersytecie 
tutejązym, znakomity chirurg zmarł wczoraj nagle.

Liczył lat 69.
Nie chorował wcale. Umarł w  kancelarji adwo­

kackiej przy pot’ pisywaniu Kontraktu. Od letniego 
półrocza nie wykładał już i przyjechał wczoraj 
t  Tłzetoa, dokąd Się przeniósł na stałe, mając za­
miar od jesieni br. przenieść się na emeryturę.

-  *  *  *

Śp. dr. Rydygier urodził się w  1850 r. iv Pru- 
,aen królewskich, studjowal medycynę w  Gryfji, 
Berlinie i Strasburgu, w  r. 1878. wykładał chi- 
rurgję w  Jenie, w  r. 1880 założył klinikę prywa- 
tną w Chełmie, w r. 1897 został prolesorem chi- 
rurgji w Uniwersytecie Jaglell., ale W tym  samym 
czasie przyjął podobne stanowisko we Lwowie, 
śp. Rydygier ogłosił szereg prac naukowych z dzie­
dziny chirurgji. W e  L w ow ie  bral ż y w y  udział W 
pracach publicznych, piastował też mandat radne­
go miasta.

K ro n iK a .
KALENDARZYK.

Dziś rz. kat. DC. 6 po S., W ład.; gr. kat. N. 4 po S., 
HL 3. Jutro rz. k a t Leona p ap .; gr. kat. Am osa pr. — 
W sthód słońca 3 ‘54, .achod S 15.

REPERTUAR TEATRU KiEJSKIEGO
W  niedziele o 3-3l) „Ponad Śnieg4, dramat Stef. Że­

romskiego — o 7 „H alka*, opera niusrki.
W  poniedziałek , Ptasznik1*, operetka Zełlera.
W a w torek  o 3 „M anoft*, Opera MassenettA —  O g. 7 

, ChrzcSniak w o jen ny11, krotochw ila.
W e Środę „W arszaw ianka11, opera w  1 akcie Stadlera; 

jF l is 0, opera w  t akcie St, Moniuszki, zakończy .W esele  
v  O jcow ie ', balet.

W e  L & o t s M e .

—  Gen. delegat rządu dr. Gałecki wyjechał 
do W arszawy.

— Dziekanem oddzia łu  praom iczego na uni­
wersytecie ^jitejszym w y  brany został dr. Przemy­

sław Dąbkowski, który w  jesieni przenosi się na 
stałe z W arszawy do Lwowa.

— Pułkownik C zesław  ftti rzyftski przybył 
ia  kilkudniowy pobyt do Lwowa.

—  IHlianotrania. Monitor Polski ogłasza no­
minację radcy dworu Stanisława Zimnego na w i­
ceprezydenta namiestnictwa galicyjskiego.

*— Prof. Orzechowski, powołany na katedrę 
neurologji do W arszawy opuszcza Lw ów  —  jak 
się dowiadujemy dopiero w  marcu przyszłego roku- 

—  Zebranie b. beg. Pol, w spiawie uchwa- 
tnia statutu stow.f tychże we Lw ow ie odbędzie

się dziś 27. bm., O godz. 10 przedpoł. w  sali 
istow, „Skala".
j —  Dyb. Tarasiew icz zgłosił na komisji tea- 
■ ralnej definitywny zamiar ustąpienia ze swego 
stanowiska, motywując swą decyzję niepomyślnym 
stanem zdrowia.

—- Klub krytyków dramatycznych lwowskich 
zawiązał się w dniu wczorajszym. Członkami klu­
bu są recenzenci dramatyczni wszystkich pism 
polskich We LwoWie. Prezesem obrano p. Józefa 
Jealicża( seKretarzem  p. A. Scliródera.

—  Polskie TuwŁrzystwo Przyrodników im. 
ftoperniHa. Posiedzenie naukowe oraz walne zgro­
madzenie odbędzie się we Wtorek 29. bm. o godz. 
6 popoł. w sali instytutu fizycznego uniwersytetu 
(ul. Długosza 8) z porządkiem dziennym: WyKład 
prof. dra Wład. Szafera: Parki narodowe w  Pol 
sce. W ybór nowego zarządu głównego i komisji 
rewizyjnej. Wnioski.

W  razie braku kompletu 29. bm., o godz. 6 
odbędzie się następne walne zgromadzenie w  tym  
samym dniu i miejscu o godz. 6 30 przy każdem 
zespole członków uprawnionych do głosowania.

—  Korony z dniem wczorajszym przestały 
w  Polsce być papierem obiegowym. Korony złote 
i srebrne dawno już poznikały. Z dniem dzisiej­
szym nie ma już nikt więcej obowiązku przyj­
mowania koron. W  bankach od wczoraj lcsiążko- 
wartie koronowe przemieniają na markowc.

—  Cery gazu, światła elektrycznego i tram­
waju wynosić będą od czwartku, 1 lipca:

Cena gazu do oświetlenia, ogrzewania i opału
5 mk., a do motorów -P60 mk. za 1 m.

Cena biletów tramwaju elektrycznego: zw y­
kły bilet 3 mk,, z przesiadaniem 4 mk., bilet ran­
ny 1 mk., bilet nocny 6 mk., bilet kontrolny 5 mk., 
abonament miesięczny 250 mk., abonament jazuy 
dwurazowej 120 mk., abonament dla urzędników 
magistratu 40 marek, dla młodzieży szkolnej 20 mK., 
z przesiadaniem 25 mu.

Ceny światła elektrycznego; za 1 kilowat
6  mk., do celów przemysłowych 4 mk., dla skle­
pów i lokali publicznych 8 mk., dla kinoteatrów 
15 mk.

Opłaty za używanie mierników podwysjKono
0 100 prc.

Ceny powyższe, na skutek podwyżki płać pra­
cowników miejskich i podwyżk, cen węgla, usta­
nowiła komisja gazowa i elektryczna, wspólnie 
z sekcją finansową, które upoważniła rada miejska 
do podniesienia cennika.

MSZA SW. NA INTENCJĘ NA.IPRZ KS. BISKUPA 
DR. BAND LRSKIEG O  odbędzie się dziś w  niedzielę 27-gu 
czerwcu o godz. 11 Iv  kościele  OO. Jezuitów, •f— Oby Mu 
Bóg u życzy ł zd row ia i najlepszego powodzenia, w  „etne 
lata pośród nas, w  wolnej a przez Niego tak ukochane) 
O jczyźnie. Niech iy je  Rrzezacny So ien izau t! w ie lce  zasłu­
żony Syn O jczyzny i niech nam wraca szczęśliw ie.

KONCERTY DIDURA W  M fllGPOLSCE W  impre­
zie Biura koncertowego Turka, odbywa się tournee, 
które bez najmniejszej przesady nazwać można po­
chodem tryumfalnym znakomitego artysty. W  dnjach 
23,24 i  20. bm. śpiewał artysta w  Kołom yj1 j dwu­
krotnie w  Stanisławowie, wj|anv wszędzje entuzja­
stycznie przeż tłumy publiczności. W  dnjach 29. j 30. 
bm. odbędą się koncerty Diduru w  Drohobyczu 
Borysławiu, następnie 2. lipca W Przemyślu, od 4. 
lipca w Krakowie c' w Zakopanem. W e  wszystkjch 
tych miejscowościach publiczność po ogłoszenju kon­
certu rozchwytuje jak to było we Lwow ie, wszystkie 
bflLety w  1 do 2 godzinach.

TRAFIKĘ Osoby, posiadające upoważnjymie do pro­
wadzenia trafik We Lwowte j w  okoljcy Lw ow ai któ­
re pobierały materjały tytoniowe w  składowniach w e 
Lw ow ie Nr. I., II., a dawniej 1 lljt. wjnne sję zgłosje 
w swoim interesie, począwszy od dnja 3, ljpca 1920J 
do tej składowni tytoniu, do której są obecnie przy­
dzielone z poborem materjalów tytoniowych.

R. B R. Kresowy Biskupi Komitet Ratun­
kowy b(rowie zawiadamia delegacje parafialne, 
instytucje i konsumy, że biura i magazyny K. B. K. 
będą z powodów administracyjnych zamknięte dnia 
30 czerwca, 1, 2 i 3 lipca b. r. 4453

.Chochlik*, Ludw ikowskiego w  ogrodzie Kościuszki. 
„W o jn a  z żon am i' farsa .G łodny donżuan- skctch, oraz 
,olo nowych artystów  solowych, Ordońskiego Dwern ickiego
1 i. Początek o 8-ej w iecz. 4457
— ■ - -  a   ................—  ------------- ------------------------------------ ■— —

O TW A R C IE  W Y S TA W Y  PRAC uczniów  i uczenie szkoły ] 

“zręczności p. Łucji W ir ser na Sokoła 3. odbędzie się 29 i 
czerwca od 10-1 1 od 4-7. 4443 i

fO-iecie p3łSKhr»n Banku Przemy­
s ła w  egu we Lwowie.

Dz'alafność Sejmu i Wydziału kraj., który wła­
śnie w tych dniach przeszedł w  stan likwjdacjj, prży- 
iiicsła obfite owoce nietyiko tęi naszej dzielnicy ale 
i catej Ojczyźnie. Przyuczyła nas do rządzenia sa­
mymi sobą, wyrwała kraj se straszliwego zaniedba­
nia zarówno na polu oświaty jak 1 góspodarczem. 
Nie tu miejsce rorpiiyu  a.ć się azjs o stosunkach 
ekonomtcznych i kredytowych Galicjj przed 40 la­
ty — wystarczy wspomnieć o łych masowych wy- 
właszczcmach z ojcowizny włościan, dokonanych j rzez 
Bank rustykalny, wystarczy zaznaczyć, że kredyt na 
cele rolnicze lej podstawy naSżcgo bytu ekOuómjcz- 
nego, ograniczonym był do jedynej instytucJ finan­
sowej Towarzystwa kredytowego zternskiegu, udzie­
lającego kredytu wyłącznte hipotecznego wielkjej ta­
bularnej własności. Dopiero utworzenje w r. 18Sjl 
Banku kraj., obliczonego nie na zysk, ale celem słu­
żenia potrzebom kraju, uregulowało stosunki kredy­
towe naszej dztelnicy, zapobiegło dalsżemu wywłasz­
czaniu chłopów-, umożliwiło meijoracje i podti.esie- 
nte się gospodarstw rolnych i nieoo rozbudziło ak­
cję twórczą w  lye, urfku produkcji przemysłowej Za- 
niedbarie nasze było jednak tak wielkie, że zan.nr 
przyszło do szerszego dz'ałania ku wyzwoleń.u z 
ntemocy sił wytwói'czych, ku poparciu objawjającycH 
słę w  spoteczeństwia przedsiębiorczości na polu prze­
mysłu przez dostarcza iie jej niezbędnego kapitału 
upłynęło dalszych niemal lat 00.

Dopiero uchwałą Sejmu z 10 maja 1910 powołano 
do życia Bank Przemysłowy We Lw ow ie o kapitale 
zakładowym 10 m}i K, z której to kwoty 3 mil. K 
dało Dolno - amsfr. Tow . eskorttewe, wciągnięte ao 
współudzlału niejako dla uspokojenia zatrwożonych
0 Zbyt w te licie ryzyko skarbu krajowego.

Dn*a 23 czerwca 1910 r. odbvło sję pierwsze kon­
stytuujące Walne Zgromadzente akcjonarjuszy pod 
przewodnictwem ówczesnego marszałka kra'. Stan - 
sława hr. Ba den tego i w  3 miesiące później rozpo­
czął Bank Przemysłowy swoją dz*ałaIność w  najętym 
skromnym lokalu przy uh Trzectego Maja I, 19 z 
programem służeń1:: interesom przemysłu tak fabrycz­
nego, jak rolni zego i górniczego, finansowania przed- 
s^bjorstw nowych i zasilania kredytem istniejących, 
a pragnących przefoztałete się na przedsiębiorstwa o 
wyższem wyposażeń *n teehnicznem.

Dziś po 10-du latach, z których jedynie tylko 
3 lata przypadają na czas pokoju, pterwszy zaś rok 
wojny był wprost martwym z powodu- inwazji ro­
syjskiej, należy Się przypatrzeć, jak ten Bank Prze­
mysłowy, przez kłai utworzony, wywiązał s;ę ze 
swych zadań.

Bank spowodował powstanie około 30 wielkich 
przedsiębiorstw przemysłowych, a z 1 jczby tej pra­
w ie 20 w  Czasie Wojny, o kapitale zakładowym nje- 
ltiał pół fnĘjarJfl K. Z  przedwojennych wymienić na­
leży: fabrykę cementu "Górka1* w  Sierszy, fabrykę 

rafinerję cukru w  Chodorowie, pjervrszą w  kraju 
Elektrownię okręgową w  Sierszy, również pjervvs*ą 
w  kraju fabrykę obuwia “ Gafota“ , afee. tow. elek­
tryczne przedtem Sokolnieki i Wiśniewski, akc tow. 
dla fabrykacji kart do gry, wyrobów  papierowych
1 przemysłu litograficznego we Lwowie,' toW. akc. 
J‘KaU“  dla eKspłoatacji soli potasowych w  Kałuszu 
(wspólnte z Wydziałem kraj.), tow. akc. fabryki pa- 
pteru w  Sassowie (przez wojnę zniszczona) j rozsze­
rzył fabrykę konserw Ruckera, —  w  czas‘e wojny: 
Zw 1ązkowe Zakłady gazu ziemnego i  gazoljny, prze- 
mtenione obecnie w  Spółkę akc, dla przemysłu naf­
towego i gazów  ziemnych o kapitale 30 mil Mlcp^ 
spółkę alce. "Polska nafta“  o kapitale 50 m!t. Mkpj, 
Rudy żelazne, fabrykę mydła i  przetworów tłuszczo­
wych w  Trzebbiii, warszawską spółkę akc, budowy 
parowozów o kapitale 30 mil. Mkp., Zakłady przemy­
słu włókienniczego C. G. Schon S. A . w  Sosnowcu 
o kapitałę 35 mil. Mlk/>., spółkę akc. We Lwów*© 
"O jkos11, Zwią.Stowe Zakłady dla przemysłu 1 bu­
downictwa dr;aewiiego o kapitale 60 mil., fabrykę 
amunicji “ Poci-4c“ w  Wai.szawje o kapitale 56 mjl 
Mkp., fabrykę zapałek ‘ ‘W atra11 w  Stryju, fabrykę 
nawozów sztucznych "Agrochem te11 w Oświęc|mju’ 
fabrykę porcelany w  Ćmielowie o kapi.ale fe8 mil. Mkp., 
przędzainte lnu i konopi w Głogowje, fabrykę płu­
gów  i warsztatów rolniczych "Kuźnica" w  Rzeszo. 
v.-te>, fabrykę gipsu i wyrobów ceramjcznych Franz;^

Bank przemysiowy w  BjelallCu o kapitale 14 mjl. 
Mkp. * t. d. .  »  • „
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Oprócz tych przeds'ębiorstw przez siebie utwo­
rzonych o kapitale zdkładowym, jak już wspom ne- 
liśmy, niniej uHęoej pól miliarda K wynoszącym, przy. 
ozynjł się Bank Przemysiowy do powstania około 
zOitu innych przedsiębiorstw, jak: spółka ‘ Brody?
0 kapitale 10 mil. K, “ Lemiesz*' fabryka maszyn rol­
niczych w  Krałćkowi?, tow. akc. dla przemysłu spiry­
tusowego i  chemicznego, fabryk: maszyn i wagonów 
Zieleniewskiego, spółka “ Polsot" dla obrotu towaro­
wego, raflnerja spirytusu Fraenkel Synowie w  Białej' 
Pol. Tow . budowlane, fabryka przetworów produktów 
rolnych w  Chmielowie, PoL tow. Handlowe w  Krako­
wie o kapitale 40 mil. K, spółka dla impregoowan.P 
drzewa w  Trzebfnji, drohobycka budowlano - przemy­
słowa, spółka akc. “ Sha i światło** w  W arszawie, PoL 
ski Bank kresowy w  Lublinie o kap. 20 mil. K„ 
KopaWe węgła w  Jaworznie, Zakłady górnicze (w Sier­
szy, kraj. zbiorniki i  rurociągi w  Borysławiu, pierw­
sza polska ehłodzamia, Bankowe domy składowe w  
W arszawie o  kapitale 5,000.000 Mkp. i  t. d.

Razem tedy w  krótkim okresie czasu Bank Prze­
mysłowy bądź sam założył, bądź umożliwił utworze­
nie lub przemianę na większą skallę 5u przeasięlporstw 
przemysłowych. To samo już wskazuje, jak bardzo 
był potrzebnym, a zarazem jest dowodem jego ro zw o-. 
ju, o czem świadczy także ta okoliczność, że musiał 
utworzyć 9 ^woftch ffifjii, a to W Krakowie, Drohobyczu, 
Rzeszowie, Krośnie, Sosnowcu, Borysławiu, Stayjui, 
Jaśle i Dąbrowie górn., a w  najbliższym czasie za-i 
mierzą jeszcze zorganizować dwie dalsze filje, z tych 
ledną w  Gdańsku, dla której już dom zakupił Nadto 
Bank Przemysłowy zakupił większość akcji warszaw­
skiego Benku przemysłowego, który obecnie pod je­
go Wpłj wem nadzwyczajnie się rozwija. W reszcie ob­
jął lwowską i  krakowską filję źiynosteńsklej Banki' 1 
Ten ogromny rozwój jego agend zmuś1! go  już po 
2-ch pierwszych latach istnienia do nabycia na włas­
ność dawnego gmachu Banku austr.-węg., który o- 
beenie okazał się za szczupłym i mimo in^estosun- 
kowyeh kosztów budowy rozszerza go znacznie nową 
kilkupiętrową oficyną. Szeroka ta działalność skło­
niła Bniik Przemysłowy do zwiększenia pierwotnego 
kapitału zakładowego z 10 mil. na 100 mil'. Ko-ou
1 jest jeszcze projektowane dalsze jego podwyższę-: 
r|e do 200 mil. Mkpi.

Przytaczamy przykładowo jeszcze kTIka cyfr w y­
mownie ilustrujących rozrost tej instytucji, Wfó’-a sta­
ła się początkiem nowej ery w  naszem życiu prze- 
mysłowem. Suma bilansowa Banku Przemysłowego’ 
którą w  pierwszym roku jego istnjenia Wynosiła 
30 mjl. K  w  r. 1918 dosięgła 300 m it K / a  w  r. 1919 
już 600 mil. K, czyli powiększyła się 20 razy. Wkład­
ki na książeczki kasy oszcz. wynosiły w  r. 1912 
1 mii. —  w  6 lat później przewyższyły 50 mp. K, 
wkładki na rachune*. bieżący wzrosły ż 20 na 400 
rojl. K, a bgóhiy obrót, który w  r. 1912 nie dosję-< 
gał 1 m^iarda, w  r. 1919 przekroczył 50 miliardów.

Podnieść należy, że Bank Przemysłowy dał pierw­
szy inicjatywę w n. ub. do zbierania kapitału na
oele przemysłowe w  drodze subskrypcji. Zbieranie
+ego kapitału oparto na zdrowej podstawie, wyklu­
czając korzystanie z kredytu na cele subskrypcyjne.

Popyt za akcjami przedsiębiorstw przem. finan- 
sow yJ i przez Bank Przemysłowy był zawsze bardzo 
duży, subskrypcja zazwyczaj znacznie przekraczała
ozn Lczoną sumę, a  karsa tych p a f^ ró w  przem. do­
sięgały następnie n ^jednokrotnie barozo w ysokid i 
cyfr. Akcje Banku przemysłowego, oprewające na 
400 K, notowane są ob ecn i na giełdzie po 640 K.l 
zaś od kilku dUi na giełdzie warszawskjej po szu-:
kiwane są po sumie ponad 1.000 Mkp.

Na podkreśleni zasługuje w  końcu to, że Bank: 
miał zawsze na pamięci iż  jest polską jn sP tu cj} 
finansową. Nie ograniczył się na dodaniu sobie do 
firm,' przymiotnika , Polskj'* i na ro z wiązań ;u sto­
sunku z Dolho - fafî stn. Tow . eskontowem, od którego 
W ydzlał krajowy wykup?! wszystkie akcje Banku prze­
mysłowego, ale w r. 1916, gdy tylko nadarzała s*ę 
o s o b n o ś ć  kapitał cudzy zastępował krajowym — 
Z rąk obcych wydobył Schodnicę. z  czesko - ntem 
Śląski ' Bank przemysłowy w Bielsku i fabrykę za­
pałek ,jWatra“ ; a warszawski Bank przemysłowy z  
rąk Żivnosteńskiej Banki, która mijała tam 67 procent 
udziału. Gdy w chwili upadku Austrjj szło o  zasjlenjje 
kredytu Państwa Polskkjgo, pospieszył z poważną 
6umą 25 mili K, a nie szczę fzjł też środków kredy­
towych dla miejskich przedsiębiorstw Lw ow a j Kra­
kowa.

Na czele Dyrefcej1 Polskiego Banku przemysłowe­
go stoi od początku p. dr. M a r c i n  S z a r s k f ,  za 
szczytnie znany autor w&em rozpraw na temat za­

gadnień finansowo - bankowych, ogłaszanych oddziel-1 
nie, jakoteż w  pismach fachowych i  dziennikach a 
nadto praktyczni; wyszkolony jeszcze z czasów swego I 
pobytu w e Wiedniu, skąd właśni; został powołanym 
na stanowisko dyrektora Banku przem. w e Lw ow ie 
Dyr. Dr. Z d z 1 s ł a w  S l u s z k  i e w i c z ,  który zra ­

zu pełnił obowiązki wicedyrektora, a po ustąpieni(ti 
Dra Karłowski go objął dyrekturę, zapoczątkował 
szezęśhwie, będąc wybornym znawcą spraw n a fto ­

wych ujęcie tego przemysłu przez Bank, tak że 
dziś Bank Przemysłowy stał się jakby instytucją k.e- 
rowr.iczą w  przemyśle naftowym. Od dwóch lat jest 
jeszcze dyrektorem również p. Tadeusz Filipp- któ­
remu zawdzięcza filja krakowska rozrost, konKurując 
z centralą. W icedyrektorami są: Dr. W ilhelm Krzysz- 
toń, FramHzek Kucner, Dr. Feliks Merunowicz; Dr 
Mm jan Niemczewski, Tadeusz W iniarz j Aleksander 
Osti.

Prezesem Rady nadzorczej jest przez całe 10.1ec‘e 
p. Dawid Abrahamowicz, zasłużony parlamentarzysta 
i  jeden z najlepiej znających stosunki ekonomiczne 
naszego kraju.

i n n B n n H H H H H i

g o n r o n i h  i t y .

Dowództwo Miasta i  Placu —  Lw ów  

R O ZK A Z

Wszyscy oficerowie, urzędnicy wojskow j j sze­
regowi, znajdujący się we Lw ow ie na urlopach w y­
poczynkowych i dla poratowania zd ro w i, mają w  
ciągu awu dni od ogłoszenia zglosjć sję pomjędzy 
gełdz. 8 a 13 w  Oddziale V II. D-twa miasta 1 placd.

Dowódca m'asta

W ALNE ZGROMADZENIF ZW IĄZK U LITERA­
T Ó W  PQLSKTCH odbędzie się we wtorek 29. bm. 
o godzinie 10.30 w  lokalu * Gazety Lwowskiej**. Po­
rządek azienny: 1) Zagajenie przewodniczącego; 2) 
Zatwierdzenie statutu; 3) W ybór zarządu ^  komjsyj 
kontrolującej; 4) W olne wnioski.

Uprasza się ze względu na ważność jspraw o jak 
najliczniejsze uczestnictwo ljteratów poUskjch, za­
mieszkałych we Lwow ie.

„Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy 1 Opieki 
nad Wyehodźtroem w Jarosławiu przy  ul. Lubebk iej po­
daje do w iadom ości, że za pośrednictwem  w ładz konsu­
larnych poiskich, oraz attache em igracyjnych podejmuje 
się Urząd zupełnie bezpłatnie odszukania krew nych  w  A m e­
ryce. Interesowani w  podaniach podać w in n i: 1) Nazwisko, 
im ię i adres w ychodźcy w  Ameryce. 2) Ostatnią dokładną 
m iejscowość w  której wychodźca przebywał. 4441

— O —

W ALNE ZGROMADZENIE CZŁONKÓW KONSU-
MU “WISŁA',*, odbędzie się dziś o g. 10 ptrzedpoł. 
w  sali Stow. “ Gwiazda", przy ul. Franciszkańskiej 
1. 7. Na porządłeu dziennym zmiana statutu, nowe 
wybory i inne ważne uchwały.

W e Lwow‘e' Ifłnla 26. VI. 1920.

SPRZEDAŻ CHLEBA
W  celu wykupna asygnat na chleb na okres roz­

poczynający się we środę dnia 30. czerwca 1920. 
zechcą się zgłosić P. T. kupcy rejonow'*' dz. I II.,
III. i IV . w  poniedziałek 28. czerw ca ,. P . T. zaś 
kupcy rejonowi dz. V. i VI., oraz tkierownjcy konsu- 
m ów i  zakładów we środę 30. czerwca.

Cena chleba (10 marek) i waga (800 gram ów) 
pozostaną niezmienione.

Atak na samoistność i istnjenje Kotek rolnjczych 
upozorowany zamierzoną fuzją z Tow . Gospodar- 
skiem i  na szczęście odparty zwycjesko na ogólnym 
zjeździe Kółek rolniczych w  Krakowie dn. 29. Dr. 
obudził wreszcie Kółka rolnicze z uśpjenja j znje- 
wołił kółkoweów do szczerego i silnego zajęcja sję 
organizacją Kółek rolniczych.

Wyrazem tego dążenia jest reorganizacja Lw ow ­
skiego zarządu pow iatowego K. r., którą przeprowa­
dzano na zjeździe powl K. r. w  dniu 25. bm.

Po żałobnem nabożeństwie za spokój duszy n e - 
odżałowanego długoletniego prezesa ś. p. dr. Bron. 
Dulęby, zebrali się licznj delegacj Kółek roi. na na­
radę nad powiatową organizacją Kółek roboczych 
i innemi ważnemj sprawamj powjatu.

Obrady zaga-ł insp. Szczepański poczem p. An­
drzej Kutnowski, przew. K. r. w OstrouBe obrany 
przcwodnjczącym zjazdu zarządził w myśl porządku 
dziennego wybór 24 członków zarządu powjatoivego. 
do którego wybrano prawie jednomyślnie kandydatów 
listy ludowej, gdyż lista urzędowa uzyskała zaledw*e 
kilka głosów.

Do Zarządu zostali wybrani: Bronisław Maljk, 
naucz. Tołszczów, Masior Jan, Lw ów ; Radca Dyr. 
skarbu Metzger; Stanisław Swojak, urzędnik Tow, 
“ W isła "; Emil Uromski, leśnjczy, Kuchajów; Jan Pa- 
sierski Dublany; Ks. Jozafat G^eszczyńskj, Stan. Szpo- 
nar, Hodow|ca; Stan. Baranowski Zimnawódka; Andr2 
Rubinowski, Ostrów; Ks. Henryk Zawada, Slemjan 
nówka; Ludwik Krajewski, CzyszkJ; P. 01earczuK> 
Barszczowice; H. Kwiatkowska, BasUwka; Kazjm. 
Słabickj Zamarstynów; W . Żelazny, Bilka; W . Czap- 
czyńskj, Lw ów ; B. Popiel, PoJborce; Jan Bartel. 
kier. szk. Żydatycz; J. Kowalik, Winnjkj; W . Schaff er,^ 
Sygniówka; Stan. P.sszko, Rzęsna poi.: Marjan Łom­
nicki, Lw ów ; Świeżawska Marja, Lw ów ,

Przewodniczącym Zarządu wybrano p. Bronjsława 
Małjka, kłóry powitany rzęsisjem; oklaskamj, objął 
kierownictwo dalszych obrad. Nadto wybrano 3 człon­
ków do komisji rewizyjnej, oraz 5 delegatów na Ogól­
ną Radę według Ijsty ludowej.

Żywa dyskusja wywiązała się po referacie jnsp 
Buczka który przedstawił dotychczasowe zabiegi ce­
lem założenia Pow. Składnicy Kółek roln. Zjazd de­
legatów K. R. uchwalił jednomyślnie założenie skład­
nicy i polecił zarządowi powjatowemu zrealjzować tę 
uchwałę w jak najkrótszym czasie. Wniosek jnż. 
Wilczyńskiego, by połączyć s&ładnicę ze spółką han­
dlową rolniczą (obszarnicząj we Lw ow le, nje uzyskał 
żadnego poparcia. Uchwalono również rezolucję dele­
gata ks. Kądzielewicza, ażeby zarząd pow. przedslę- 
wziął wszelkie możliwe krokj w  staiostw je fwow- 
skiem, celem uzyskania przydziału artykułów pjerw 
szej potrzeby dla Kółek roi., gdyż w  gminach wjej- 
skjch tylko Kółka roi. dają dostateczną gwarancję 
sprawiedliwego rozdziału j zdołają zapobjec wszel- 
kjm nadużyciom.

W  dalszym cjągu uchwalono rezolucję ^nsp, Kop­
cia, wyrażającą podziw  dla bohaterskiej postawy 
ziomków naszych ze Śląska, Spjża r  Orawy, oraz 
pogardę zbirom czeskim.

Po zamknięciu zjazdu prawie wszyscy uczestnjcc 
podpisali deklarację przystąpienja do Sk»adxijcj n.. 
kwotę zw yż 16.000 Mk.

W płaty na udziały dhlsze przyjmuje sekre­
tarka Zarządu •'owiatowego Kółek rolniczych: Świe­
ża wska Marja, biuro zarządu głównego M. T, R. 
ul. Mjckiewieża 26. I. p. Najmnjejszy udzjał wynosj 
100 Mk.

O dsszę dLicka.
Na estradzie pląsa ośmioletnia tancerka. Ko* 

stjum pierrota, fantastyczna szata motyla, strój ni- 
byto krakowski, wreszcie przejrzyste zasłony, na 
końcu pól-nago... Sala grzmi oklaskami. Stosy 
kwiatów, pudła cukrów, — dziecko dziękuje ukło­
nami rutynowanej kaletnicy. W ieczór się kończy, 
pozostawiając uczucia głębokiej przykrości i go ­
ryczy.

Co będzie z tego niezmiernie uzdolnionego 
dziecka za lat dziesięć? Kreacje dzisiejsze tej o- 
śmioletniej baletnicy, nie mają nic z dzieciństwem 
wspólnego : to nie są t a ń c e  d z i e c k a ,  tyl­
ko ewolucje taneczne, które dziecko wykonywa. 
Urok dzieciństwa kryje się nie w  treści w ykony* 
wanych produkcji, ale w  osóbce wykonawczyni. 
Nie uświadamiają sooie tego widzę, jednak w ie­
dzą o tem dobrze ci, dla których u r o k  d z i e 
c i ń s t w  a jest przedmiotem spekulacji i źró­

dłem zysku. Tajemnicę siły atrakcyjnej i warto­
ści handlowej uroku dzieciństwa poznali od 
dawna autorzy i reżyserzy sztuk kinoteatralnych. 
Nie. zawodzą one nigdy.

Nadzwyczaj zdolną ośmioietnią dziewczynkę 
wyuczono z dużym zapewne nakładem pracy tru­
dnych tańców, krakowiaka 2 kankanowem wyrzu­
caniem nóg i t. d., przyuczono ją do publicznego 
obnażania się, przyzwyczajono do oklasków i hoł­
dów nieiwietnego gatunku.

Ale jeden niepokój s troska: cz j nie skrzywi 
się duszyczka *ego dziecka > nie zacznie więdnąć i

Znalazły się w Ameryce pewne grona osób, 
które brały na siebie obowiązek utrzymywania 
t. zw , cudownych dzieci pod warunkiem, ze ao 
pewnego wieku nie zaczną one występować pu*

MIEJSKI ZAKŁAD APROW1ZACYJNY.

Zjazd powiat. Kółek rolniczych 
we Iwowie
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blicsnie. Z  pomocy tych bzlachetnych ludzi korzy­
stał i jeaeri z naszych znakomitych pianistów.

Możeby i u nas pomyśleć o czemś podobnem. 
Tembardziej, że Towar*, ochrony zwierząt już 
mamy.

Dziwne są dzisiaj czasy i dziwni kupcy : ku- 
pią chętnie wszystko i dobrze zapłacą.,

Tyiłto  —  czy wszystko wolno wynosić na 
sprzedaż ? K.

M * ti -i s 8 ss m £.
Tartaki, eksploatacje leś«ie i wła­
ścicieli lasów, posiadającph tartakf
uprasza się o podanie w ich własnym interesie 
doKładnych adresów i brzmienia łirm do jedynej 
reprezentacji polskiego przemysłu drzewnego t.j.

*■ Mmm w Krakswio
uiica Sławkowska I. 1. na ręce prezesa Dra

B e d n a rsk ie g o . ___________4>28
— a— wuinainiinn.il iii i . h m m m m m B m a iB B a m m

Od wydawnictwa.
~ o ~

Z  powodu ponownego bardzo znacznego po­
drożenia cen papieru, którego kilogr. Kosztował przed 
wojną 28 hal. a obecnie kosztuje przeszło 20 ma­
rek. t. j. 28ł/* koron —  dniej z powodu nadmier­
nego podniesienia kosztów druku i innych połą­
czonych z wydawnictwem wydatków, poJwyższe- 
nia opłąt pocztowych za przesyłkę dzienni­
kowi podwyższenia piać wszystkich pracowników 
etc,, wszystkie dzienniki warszawskie i krakowskie 
podniosły jeszcze w  maju b. r. w  dwójnasób cenę 
prenumeraty i poszczególnych numerów. Za tym 
przykładem już przed paru tygodniami poszła w ię­
kszość dzienników lwowskich, (Pisma wiedeńskie 
oodniosły również w  ostatnich dniach w dwójna­
sób cenę prenumeraty).

W ydawnictwo „Kurjera Lwowskiego* pragnęło 
oszczędzić P. T . prenumeratorom ponownej pod­
w yżk i —  wszelkie jednak kalkulacje zawiodły 
W obec ciągłego zwiększania się cen papieru i ko­
sztów druku wydawnictwo „Kurjera Lwowskiego-1 
xia wypadek zatrzymania cen dotychczasowych 
narążoneby było na krociowe niedobory. Z  tego 
więc powodu zniewoleni jesteśmy

o d  1 .  l i p c ą  1 1 1 2 0

{ odnieść w  stosunku ustalonym przez pisma w ar­
szawskie, krakowskie i lw ow sk ie cenę prenumeraty 
„Kurjerą Lw ow sk iego * i poszczególnych numerów 
w  sposób nas.epuiący:

Prenumerata „Kurjera Lwowskiego* na 1 miesiąc
we Lwow ie 40 mt,

Prenumerata „Kurjera Lwowskiego* na 
1 miesiąc we Lw ow ie z dostawą
do d o m u ......................................

Prenumeratą „Kuriera Lw ow sk iego ' na 
1 miesiąc z przesyłką pocztom? 
ui całej Polsce . . . .  
to innych pańetwaeh • 

Prenumerata na kwartał we bmomic .
z dostawą do domu 
z przesyłką pi cztową w  całej Polsce 
w  innych państwach .

Cena poszczególnego numeru na bmÓH i na 
całym obszarze Polski

2 marki.
Cnas odnawlć przedpłatę r a  lipiec

w  roku obecnym na 68 miljonów a może nawet —  
jak twierdzą niektórzy —  na 75 miljonów cetna- 
róv/. W ynika z tego, że zachodzi potrzeDa importu 
do Francji około 20 miljonów cętnarow, gdyż przy­
najmniej 3 miijony cetnarów muszą być zacho­
wane na zasiewy. Ale nie tylko we Francji są w i­
doki na tegoroczne żniwa bardzo dobre, sytuacja 
Zbożowa całego świata rokuje jak najlepsze na­
dzieje. Holandja, Szwajcarja, kraje Skandynawskie 
i Indje rozporządzają eksportem 25 do 30 miljo­
nów nektolitrów Stany Zjednoczone obliczają swoją 
produkcję zbozową na 273 miljonów hh, podczas 
gdy w  roku ubiegłym produkcja ta wynosiła 329 
miitcnów hi. Tu vvięc zachodzi zniżka produkcji 
wynikająca tak że  stosunków atmosferycznych jak 
i z obawy przed nadprodukcją. Natomiast w  Ka­
nadzie będą zbiory w tym roku korzystniejsze ani­
żeli w  roku poprzednim. W  Rumunji liczą się z 
możliwością eksportu 40 —  50.000 wagonów ku- 
Kuruazy i 2000 wagonów jęczmienia i owoców 
strączkowych. Także Bufgarja będzie miała do zby­
cia pewną ilość zboża, ale z powodu potrzeb Austji 
i Niemiec i łatwości komunikacji wynikającej ze 
sąsiedztwa, rynek francuski nie może wiele liczyć 
na produkcję bałkańską, przytem Buigarja oferuje 
zboże wszędzje w  zamian za narzędzia rolnicze. 
Z  krajów w których produkcja jest niewystarcza­
jąca śą szczególnie Niemcy zaniepokojone swoimi 
zbiorami żyta i ziemniaków. W łochy któie obecnie 
płacą swój chleb 1 fr. 50 ct. za 1 kg., będą mu­
siały zdaje się importować 25 miljonów zboża. 
W idoki piisżpanji są dobie ą import będzie konie­
czny tylko w  małym zakresie. Anglja stara się ze 
wszystkich sił podnieść swoje rolnictwo. Ogóiem 
mówiąc sytuacja powszechna je>t zupełnie nor* 
malna.

OGŁOSZENIA.
HM m

fta iK O ŁA J  KO PYTKO , żo i 
>*,* n ierz ukraiński, rodem  z 
Tołszczowa, pow ia i Lwów , 
zaginął. K toby m iał jaką w ia ­
domość o nim  zecnee podać 
jego  adres do Katarzyny K o ­
pytko, Tołszezów  p. Daw idów  

4434

i n f t f i  M- nagrody za zna 
I l K  J lezienie i oddanie 
kotki angory brązow o-czar- 
nej z w ie lką czm ną plamą 
przez pół g łow y. Zaginęła w  
marcu ul. L istopada 11. b. 
drzw i 7 m iędzy 2-3. 4260

POSZUKUJĘ 100 000 Marea 
pożyczk i na gospodartwo 

36 morgowe pow iat Lw ów , 
procent p ła lay  w  prowiantach 
lub goiówką. Zgłoszenia M. 
Kierski Pasa* Mikolasch a 4445

SAD Y w  U n iin  i w  W oziło- 
w ie  do wydzierżaw ien ia , 

odstawa do koleji zapewniona, 
inform acje, portjer, Kopern i­
ka 4. 4339

Za b e z p ie c z e n ia  mieszkań
i składowui, p rzez zainsta­

lowanie zam l.ów  wertheim  rw- 
skieh własnego w yrobu  krat 
żeazn ych  i zasnw wykonuje 
Józe f Czm iel i Ir arnia L w ów  
Halicka 9. 4450

||RZĄD ZENIA gorzelniane s* 
W  fJo sprzedania, 5 kilom e 
trów  ud stacji Zborowa. Zgło­
szenia: lacheć, Podhorce koło 
Rudek. 4395

SK RZYPCE  koncertowe są 
do sprzedani: Teatyński

3, II. p. schody w  podwórcu. 
Oglądać nmżna n j io  od 9— 10.

443S

CYTRA i lampa do sprzeda- 
 ̂nia Łyczakow ska 119. »256

JAD A LN IA  6. foteli, kanapa, 
konsola serwantka i inne 

sprzęty do „urzeuania M iko­
łaja 3. II. p. 4258

SIa T K I pszczelnicze, kosy i 
sierpy grabie do siana po­

leca M. K ierski Lw ów  Pasaż 
Mikolascba. 4446

7 LAM P elektrycznych  sprze­
daje się z powodu w y ja­

zdu Andrzeju Potockiego 48. 
w iadom oti u dozorcy od 3-a.

4449

Kopno i sm?eaai.

Ka m ie n ic a  dw up iętrow e za-
ra z do sprzedania. W ia­

domość Leśna 5, d rzw i 14.

APA R A T  fotograficzny przed­
wojenny, zupełnie nowy 

precezyjny 9|12 (film  pack) 
Tenasligm at F. i3G[m l:6 .o— 
C. P. Goerz, ze statywą nieu- 
żywanem i przyboram i i inten- 
zy liam i do sprzedania za 
25.000 Marek, tudzież jedno- 
kopertow y now y zło ty  zega­
rek kieszonkowy firm y W atch- 
Scbaffhausen za 9000 Marek 
W iadomość Leona Sapiehy 58. 
I. p. lew o od 3-4 pop. 4451

44 mk.

45 mk. 
50 nok.

120 mk. 
132 mk. 
135 mk. 
150 mk-

9  1 9 2 9  r , i IH-ci kwartał. e

Prosimy q rychłe odnowienie prenumeraty
cęlem uniknięcia przerwy w regularnej przesyłce.

Światowa sotureja gospodarczą.
byon. (PA T .) Radjo. Komisja finansowa izby 

deputowanych ocenią roczną konsumeję zbużą we 
Francji na 80 miljonów cetnarów, produkcję zaś

P lr e z o r z ą t l i ih  Instytusja Bankowa (aT£ $  B !:
poszukuje

k l i k a  t  r z ę & c i k i . ' .  u
% odpowiedniemi s tu d j.m i i prak tyką .
O ferty pod „Bank 17“ do Adm. Kurj. Lw.

POSZUKUJĘ gospodyni- in­
teligentnej do lat 30 zna­

jącej się na gospodarstw ie 
w iejskiem  i kuchni, któraby 
szczerze i chętnie pracowała, 
była uczciwą, życz liw ą  i sprzy­
jającą memu dom owi. Zgło­
szenia osobiste 2 i 3 lipca w  
południe nadleśniczy M. Reja 
7. parter na lewo. 4254

Nauka i wychowanie.

W IECZORNE kursu handlo­
w e d)a osób dorosłych 

pod k ierunkiem  dra Petynia- 
ka-Sanepkiego, prof. A iadcm ji 
handi. Now y kurs 1 lipca 
Po kursie cguamiD z Akade- 
m ji handlowej. W pisy i in­
form acje codzień m iędzy  6 — 7 
Franciszkańska 9. 4330

Ab s o l w e n t k a  akademi
handlowej, poszukuje 

lekcji na wsi przez wakacje 
za utrzymanie, w  zam ian po­
czątki fortepianu i frauensk. 
Zgłoszenia w  Ad min. .A b s o l­
wentka '1. 4442

Posady i prace.

Na u c z y c i e l k a  ję zyk a  fran­
cuskiego, niem. i g ry  na 

fortepianie poszukuje gnw er. 
nerki za utrzymanie. Adres: 
Bema 10, parter, nauczycielka.

4326

Eg z a m in o w a n y  maszym-
' sta, szofer i automobilmon- 

ter poszukuje posady do m o­
torów  benzynowych albo ąu 
tom obilów , w m ieście lub na 
p row incji. B liższa wiadomość 
Gastąw Fronegger, Lw ów , Bar­
tosza Głowackiego nr. 10, u 
Łysyka. A374

STARSZA p rzyzw o ita  osoba 
dobrze polecona, umiejąca 

dobrze gotować poszukiwana 
do kuchni i zarządu domem 
do dwojga osób do W arszawy, 
Zgłoszenia m iędzy 4-5 u|. L i­
stopada 11. »B .“ d rzw i 7. 4259j

SAGISTER fa1 m. starszy, 
* poszukuje zastępstwa, po­

sady lub zarządu apteki. Zgło­
szenia pęd „Aptekarz* do Ad­
m inistracji »K u rje ra “ . 4426

ZARZĄD CA w zorow y roln ik 
lat 40 Polak poszukuje po­

sady. „R o ln ik * B iuro Soko­
łowskiego Lw ów . 4447

Różne.

ZAK ŁAD  dentystyczny Dra 
P ileckiego plac Dąbrow­

skiego 1. Mostki, koronki, zę­
by w kauczuku, bezbolesne 
w yjm ow anie zębów, reperatu- 
ry. Pacjentów  z prow incji 
załatw ia się szybko. 3854

SAM ODZIELNA kraw czyn l
w y jed zie  na w ieś  w  zdro­

wą okolicę na czas wakacji. 
Zgłoszenia pod „W y ja zd " do 
Biura Sokołowskiego. 1448

WHG1 DECYKiHLNE
poleca 2703

A S T T O H I  K A L S m :
LW Ó W  -  ULICA SOBIESKIEGO 3. L.

Zrzeszenie spożywców „ZORZA" Stow.sarej- 
z ogr, por. we Lwowie ul. Batorego 24.

Trzecie sprawozdanie za ret 1091.
Zaproszenie,

Zwyczajne Walne Zgromadzenie
odbę . zie się 29 czerwca 1920 o g. 10-ej przedpoł. 
w lokalu związku stowarzyszeń spożyw ców  go ­
spodarczych „Jedność" we Lw ow ie przy ulicy 

Lindego ć. II, p.
Porządek dzienny;

1) O dczytanie protokołu
2) Sprawozdanie Zarządu.
3) Sprawozdania Kom .sji rew izyjnej.
4) Zamknięcie bilansu z d. 31. grudn ia 1919 t racjiu. 

nck zysków  i strat za rok  1919.
5) R ozdział czystego zysku.
6) W ybór Zarządu.
7) W yb ór Rady Nadzorczej.
8) W yb ór Kom isji rew izy jnej
9) W razie n iem ożności wybran ia  Zarządu I Rad* 

Nadzorczej rozw iązan ie zrzeszenia i decyzja co do majątku 
wnioski 1 interpelacje.

10) Podwyższenie udzia łów  z kw oty  10 k. na 100 Mp. 
W. razie braku kom pletu odbędzie się w  tym  samym

dniu i lokalu o gndz. 11-ej przed  połndn. drugie Walne 
Zgrom adzenie a uchwały tegoż Zgrom adzenia wedle §  99. 
ust 2 statutu ważne są bez w zględu  na liczbą członków 
obecnych. 4233

W e Lw ow ie  aata im m p lg  p reztow ego  
ZARZĄD -

Gąlasiewłcz Ąnłela Richterowi
przewodniczący, sekretarz.

H L

OFICER, sł. Uniwersytetu o- 
żeni się z panną lub wdo 

wą z posagiem. W łaścicielk i 
ro li mąją pierwszeństwo. Fo- . 
tografia pożądana. Anonimów 
ni» przyjm uję. Zgłoszenia 
pod „Szczęście", post. rest. 1 
Stryj,*L okazaniem legitym acji 
6245. 4433

MALIN Y  ogrodow e dam za 
b ia ły  cukier. W ianoiność 

„ K w je r "  pod „M aliny". 4448 ‘

Ogłoszenie.
mmim  m i i  w on

stowarzyszenie zarej. z  ogr. por.

opłaea od wftłaćcb oszczędności

od 1 stycznia 1920
od&otfti w wysokości 2°i° rocznic-

Gliniany 21 czerw ca 1920.

Dyrekcja.



8 KURJER LW O W SKI z dnia 28. czerwca 1920. Nr. 158,

M. K. Z. Koleje państwowe. Dyrekcja lwowska
L. 3221/1. Lw ów , dnia 22. czerwca 1920

Konkurs
Dyrekcja polskich kolei państwowych we Lwowie pnyjmie 

natychmiast ćo wyszkolenia dla służby na kresach zachodnich 
(Dyrekcja koleji państwowych w Poznaniu i Gdańsku) więk­
szą ilość pracowników a mianowicicie:
1} 30  a s p i r a n t ó w  na u r zę d n i kó w  ruchu ,
2j 100 k a n d y d a t ó w  na n a d z o r c ó w  stac j i  (sticjuistnihr),
3) 20 e l ek t rom ech an i ków ,
4) 30 n a d z o r c ó w  d i o i o w g c h  (kolejomi st rzów) .

W A R U N K I :
a) O bywatelstwo polskie,
b ) wieje od 20 — 30 lat tycia ,
c) n ieposzlakowana przeszłość,
d; zdolność fizyczn a  do służby kole jow ej (stw ierdza ją  le­

karz kole jow y), p on ad io , ad 1) matura gimnazjalna 
albo realna, ad 2; conajmniej 4 klasy gim nazjum  
albo szkoły realnej ukończonej z postępem dobrym , 
ad 3) kurs m echaniczny szkoły przem ysłowej, 
ad 4) szkoła przem ysłow a (dział budowlany). 

Kandydaci należący du roczn ików  poborowych 1895—  
1900 muszą się w ykazać dokumentem zw oln ien ia od słu­
żby w ojskow ej albo odroczenia tejże.

Podania ostem plowane i  udokumentowane oryginałam i 
potrzebnych za łączn ików  należy nadsyłać W yd zia łow i I. 
D yrekcji najpóźniej do 15 l l p c i  Ó. r. z powołaniem  się 
na liczbę niniejszego konkursu (L . 3221/1 ex 1920.)

Kandydaci zam ieszkali we Lw ow ie, m ogą wnosić 
podania osobiście w  W ydzia le  I. D yrekcji (ul. Zygmunto- 
wska 1, H piętro, d rzw i Nr. U  4).

D yrekcja zastrzega sobie w olny w ybór wśród zgłasza­
jących się petentów. 4454

D yrektor kolei państwowych

K. BAPWICZ.

L. KN. 5306/20. w c L w ow ie  dnia 22, V I 192o.

Komisariat Nadzwyczajny dla Małopolski
przyjmie rutynowane 4424

siły rarfernhonie
Zajęcie całodzienne. — Świadectwa wymagane.

Zgłaszać się osobiście przy 
ul. M ic k ie w ic za  Z6, II. m ię d zy  5 a  7 popoł.

I  \ S P Ó Ł K A  A K C Y J N A
i
l

I
i H o T o i n f f l U i i J K J U f l U T

H U H R I Z m O l n  ■
m i 5,Tćl.42 dawny

ADRES TELEGRAFICZNY : WiSRSZSSWIl-mETR. 112

- POLECA PO CENACH KONKURENCYJNYCH WIELKI W i BÓR

|  r^ A T E R JA Ł d W  W EŁN IA N YC H  ZA G R A N IC ZN Y C H  i K R A JO W YCH
d a m s k i c h  1 m ę s k i c h ,  —  j a k  r ó w n i e ż :

tkanin bawełnianych surcwych. bielonysh, farbowanych, kslornwo-tkanych nansu- 
ków, płócienek, oajgow, s x fo r iw ,  batystów, satynok, chnsteft, ręczników  i t.p. 

B T  1 ^ P l l : £ D H 2  H l K R T O f f l H l :

I
i

I
i

I
i

I
Pierwszorzędne źródło dla kooperatyw, stowai zyszeń, kółek rolniczych, 
zrzeszeń robotniczych, sklepów chrześcijańskich, biur handlowych przy 

Sejmikach powiatowych i instytucji państwowych.

Ważne dla Kupców i trafiKantów 1

Tutki i bibułki cygaretowe

„ p R i m u s ”
są najlepsze !

Głó wny  sk ł ad  n ?  M a ł o p o l s k ą  4324

u firmy: S. POLLER w Przemyślu.

M l
do maszyn pczosznny b B aw ełna i m ętna 

„ A S T O R J A “  
"WARSZAWA, 32 ZŁOTA 32. Telefon 232-06

K O N K U R S .

Towarzystwo P u p ili  Sziiaiy frotai w O aM e
obok Tarnowa, 4452

rozpisuje niniejszem konkurs na posady 2 sił 
nauczycielskich

filo loga i p rzyrodn ika,
przy now o zawiązanym G.mnazjum humanistycz- 
nem —  Kandydaci z egzaminem kwalifikacyjnym 
mają pierwszeństwo. —  P obory  wedle norm po­
borów  nauczycieli szkół sreanich, ewentualnie 
weale um owy. - Aprow izacja i opa ł zapewnione 
w dostatecznej ilości. — Stacje, koleji w miejscu. 
Podania należy wnosić do podpisanego Zarządu 
do końca lipca b. r.

Prezes ZA R ZĄ D  Sekretarz
Inż. SzpnK Stanisław. Jan V) ilk.

Mieszkania.

WD O W A mieszkająca sama 
poszukuje w  śródmieściu 

nieumeblowauych 3 do 5 po­
koi z kuchnią, kom tortem  
może wynająć zaraz albo pó­
źniej. Za pośrednictwo zapła­
ci 3.090 M. Zgłoszenia Hotel 
George’a 5. 4396

POKÓJ kawalerski z osobnym 
wejściem , elektryką, do 

wynajęcia. Szeptyckich 15. I.
4428

o n n n  zaPtac? zaodna- 
O U U U  jęc ie  3-2 poltoji z 
kuchnią z kom fortem  dla bez­
dzietnego małżeństwa. Zgło­
szenia osobiste lub pisemne 
przyjm uje z grzeczności dom 
handlow y St. Rutkowskiego 
W yspiańskiego 6. od 2-4-ej.

4255

DO wynajęcia  dwa pokoje 
elegancko umeblowane, 

przedpokój usługa dla soli­
dnego lokatora Adres w  Adm.

4444

KONKURS.
na posady nauczycielskie.

V M n  M t a i p n i  1 1  Bartosza M i l e p
w OPATOWIE

które od now ego roku szkolnego 1920|21 obej­
mie 6 klas, potrzebne sa następujące

s i ł y  n a u c z y c i e l s k i e :
polonista, germanista, historyk, przyrodnik, 

nauczyciel śpiewu i muzyki.
W ymiar płac i obow iązków , jak w państwo­

wych szkołach średnich b. Królestwa Kongreso­
wego, zresztą zależy od umowy, nadto Zarząd 
W łościańskiego Zwią ku Ośw iatowego, utrzymu­
jącego Gimnazjum, ułatwia aprowizację.

Podania wraz z dokumentami należy nadsy­
łać do dnia 15 lipca b. r. pod adresem :

Gimnazjom im Bartosza Głowackiego w Opatowie.

Prawdziwe tylko z wodnym znakiem na bibułce „Sle-BSa.Hfl* ! !

ŻADAJC1E
u

I V  przedwojennej jalrości
bibułki i tutki cy^arotow n

W  RićLOHHCH LUB PUDEŁKACH

Wzymany ild i naszych Eilentóoi
dluzaych z fyfnln lombardu

Prawdziwe tylko z wodnym znakiem na bibułce „SZHBELKau ! !

Za (redaktora naczelnego: Dr. Wiot-zŁmicrz JaroppfcM. Druidem A. uokdnam>, Lwów, Sykstuaba 19.

aby najdalej do c5 .2 3 .1 s l  5  l i p c a  "fc>. 27.
uregulowali swoje zobowiązania.

Zw racam y uwagę, że każdy dłużnik lom bardow y od­
powiada za spłatę udzielonego mu na podkład pożyczki 
austryackiej kredytu n ietylko wartością zastawionych efek­
tów, al.-* i csl -rr ^woim majątkiem.

- l -im in ie wyżej oznaczonym zobo- 
wia ! nh ,  względnie nie skorzystają
z u ' . ...irnany austryackich pożyczek
w ojciii.ys^ . .. <

długoterminową polską pożyczkę państwową,
narażą się na skutki w  ustąwie przewidziane.

Zwracam y uwagę, że w  razie niedokonam a konwer- 
syi pożyczek austryackich na

polską pożyczkę długoterminową
w  term inie przepisanym, posiadaczom austryackich poży­
czek wojenny ch grozi zupełna utrata kapitałów  w łożo ­
nych w  te pożyczki, a zobowiązania z tytułu lombardu 
pozostają nadal w  mocy.

Celem um ożliw ienia konwersyi austryackich pożyczek 
wojennych na

polską potyczkę pańsiDoną
gotow i jesteśmy do najdalej idących ułatwień.

Polski Banit Przemysłowy, m

■ H H n H N D N N N i r

Retiakfcc odpowiedzialny: Tadeusz Sbmoadd.


